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Świńskie sprawy 
Hrabia d81 przykład 

,19 maja 1991 r. 

cena, 1 500 zł 

TYGODNIK LOl<ALNY 

·-
• Rozpoczęły się zebrania osiedlpwe, któ­
re mają w-yłonić samorządy (w miejsce 

• dawny�h Komit.etów Osiedlowych). Zainte­
resowanie raczej mierne. Zebrani podnoszą 
zgłaszane już od lat problemy. Władze
skrzętnie notują, ale ńic konkretnego z bra-

. ku środków nie mogą obiecać. I skąd my to
znamy? • Z sądeckiego Węzła PKP, jak 
na razie, musi być zwolnionych 300 08(/b.
Pozostali obligatoryjnie biorą bezpłatne
urlopy (po 20 dni do końca roku). Wcześ­
niej _muszą jednak złożyć prośbę o urlop,
podobnie . - jak powracający z wojska
-- prośbę o zwolnienie. I kto tu komu eh e
zamydlić oczy.:. •

. 
Rozpoczęły się matury·. 

IRedakcja życzy złamania piór • W poli­
ćyjnych rejestrach odnotowano w Nowosą­
deckiem 525 nieletnich sprawców prze­
stępstw oraz 469 zagrożonych dem9raliza­
cją. W województwie jest 829 rodzin pato­
logicznych (w tym 532 - ze względu na
alkoholizm rodziców) • Gorlic�ic - ze
względu· na liczbę bezrobotnych - znaj­
do.;.,...Jię w naszym województwie dopiero na 
cZ'\\'art:Y!ll' miej.cu. Zd5tydowai1e pierwszeń­
stwo ma No�y Sącz, następnie Nowy '{arg 

Rok 
jubileuszowy 
rozpoczęty 

W 
dwóchsetną rocznicę uchwalenia Kon­
stytucji 3 Maja w sądeckim ratuszu 
zainaugurowano uroczyście obchody 

700-lecia Nowego Sącza.
w obecności radnych i członków obywatelskiego

Komitetu Obchodów i zaproszonych gości prezydent 
miasta Jerzy_ Gwiżdż w swoim wystąpieniu nawiązał 
do pięknych kart majowej konstytucji i wydarzeń 
w ówczesnym Sączu. Ws:dk w r�k .. po'"uL:hwaleriru : 

ustawy rządowej nasze mia�to obchodziło pięćsetną 
rocznicę swojego założenia. Na tę okoliczność gos­
podarz miasta zacytował fragment aktu lokacyjnego: 
- My Wacław z Bożej Łaski król czeski, książe

krakowski i sandomierski, margrabia morawski! Ob­

wieszczam wszem, wobec i na przyszłość żeśmy wierno­

ściom naszym Bertoldowi wójtowi i Arnoldowi z braćmi

swymi, synami Tyrmana, tegoż wójtostwa wspólnikom,

zezwolili na założenie miasta· Sącza w miejscu onem,

gdzie obecnie leży wieś Kamienica...

_Tak rozpoczyna się treść przywileju lokacyjnego 
mi;1sta Nowego Sącza, który przez ręce Henryka 
Gwazona - kanclerza krakowskiego i sandomiers­
kiego 8 listopada 1292 roku nadał Wacław II - król 
czeski. 

Wspomnianą inaugurującą jubileusz miasta uro­
czystość uświetniły występy Danuty Nagórnej, akto­
rki Teatru na Woli i koncert muzyczny Katarzyny 
Dudek (flet)'i Roberta Skiery (fortepian) z Akademii 
Muzycznej z Warszawy. W sądeckim ratuszu roż­
brzmiewała poezja Mickiewicza, Norwida, Miłosza 
a takte muzyka, Chopina, Dobrzyńskiego i innych. 

• "' . ,. (A) 

Popierasz 

•'. 

Najazd. ••

Z 
inicjatywy Wojciecha Lippy ko­
mendanta nowosądeckiej Straży 
Miejskiej w dniach 17-18 maja br. 

odbędzie się w Nowym Sączu ogól­
nopolskie spotkanie przedstawjcieH
straży miejskich. Jego głównym tema­
tem będzie wypracowanie wspólnego
stanowiska w kwestiach dla straży za­
sadniczych: ich kompetencji, umundu-
rowania, płac. 

.W spotkaniu zapowiedzieli swój udział
ro.in. wiceminister prof. Jan. Widacki 
i komendant główny policji państwo-.
wej Leszek Lamparski. 
Organizatorzy wystosowali do zainte­
resowanych ponad 100 zaproszeń. Dys­
kusjom przysłuchiwać się również będą
posłowie i senatorowie RP. 
Jak nam powiedział W; Lippa organi-
zacja tego przedsięwzięcia nie obciąża 
kasy miasta, ponieważ sponsorem im­
prezy jest . nowosądecki ku13iec Zbig­
niew Rączkowski, który wyasygnował
na te:t'; cel 5 milionów złotych (A). 

i na trzecim - Limanowa • W Nowosą­
deckiem prawie 96 proc. gruntów stanowi
w_łasność prywatną, jedynie na terenach
połemkowskich, jedna czwatta ziemi nalely
do gospodarstw uspołecznionych • W
budżecie Nowego Sącza na ten rok przewi­
dziano na dofinansowanie Izby Wytrzeź­
wień 300 OOO tys. zł, na utrzymanie komi­
sji d/s przeciwdziałania alkoholizmowi
- 30000 tys. zł, a na utrzymanie terenowe­
go ośrodka pomocy społecznej -- 696 280
tys. zł • Z inicjatywy ks. Jer7.ego
Godzika, mieszkańcy Woli Łużańskiej
zabrali się za adaptację· pomieszczenia,

LESZKA. MOCZULSKIEGO 

w którym znajdzie się punkt lekarski.
Społeczną aktywność pobudzają takie księ­
ża w Rytrze, Kamiannej, Pasierbcu. Chwal� \im za tó • W br. Społeczne Liceum 
Ogólnokształcące w Nowym Sączu prowa- 1

/dzi nabór chętnych do dwóch k1as: ogól­
nokształcącej i menedżerskiej (po 16-18 
osób w każdej) • Gazyfikacja Zakopane- '
go ma kosztować około 300 mld zł. Jak na 
razie z budżetu centralnego obiecano na ten

1 cel parę miliardów • 3 gwiazdy nad pło­
nącym sercem, wokół 2 złote pszczoły

· - tak wygląda herb Malej Kamiaimej,
która powitała uczestników reaktywowane­
go po ponad półwiecznej przerwie, Wszech­

I słowiańskiego Związku Pszczelarzy .e 

[�� 

. . . 
'd '''co się Jeszcze a ...

o
d ponad 20-tu lat trwa budowa
zapory i zbiorników wodnych 
w O.Ollillynie. W 83 % wykonano 

już prace budowlane, w 95 % sprowa­
dzono maszyny i urządzenia. Środowis­
ko naturalne zostało bezpowrotnie 
zniekształcone i zniszczone. Mieszkań­
cy ponieśli straty nie tylko materialne. 
Przeciwnicy i zwolennicy toczą. spór, 
narasta podniecenie a społeczne pienią-
dze płyną. 
Praktycznie decyzja już zapadła. Zapo­
ra jest inwestycją centralną. W roku 
ubiegłym z budżetu centralnego wyasy­
gnowano ponad 100 mld zł., na rok 
bieżący przewidziano 289 mld zł. 
D1ac7A!go budowana jest zapora? Głów-

nym cę/em jest zabezpieczenie tych tere­
nów przed powodzią. Fala powodziowa 
ulegnie zmniejszeniu niemal trzykrotnie. 
ppiętrzenie wody umożliwi jej wykorzys­
tanie do ·uzyskania enegii elektrycznej„ 
( 149 mln KWh rocznie, jest to jedna 
tys.ięczna energii produkowanej w ciągu 

k P l kę 
' ., . . ro u przez o s - mowią pr,;.eczwmcy 

budowy) - dyr. Okręgowej Dyrekcji 

Gospodarki Wodnej inż. Tadeusz Ła­

gosz. 

Dla ministra Ochrony Środowiska Ma­
cieja Nowickiego zapora Czorsztyn jest 
sprawą otwartą. Zaproponował powo­
łanie specjalnej komisji pod kierunkiem 
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li 
Chcesz poznać program K:PŃ? 
Przyjdź na spotkanie w każdy wtorek, godz. 1s.oo.
Siedziba K.A.B. Okręg Podh�lański, Nowy Sącz, ul. Długosza 13 

-.. ��.J�J"!';, _ .. ·���f�;i,i '.···· 
RADA NADZORCZA Rejonowej Spółdzielni Zaopatrzenia i Zbytu Nowy Sącz, ul. Lwowska 74a

Ogłasza przetarg nieograniczony ofertowy na sprzedaż: 
* Zajazdu Turystycznego „Podzamcze" w Rożnowie gm. Gródek nad Dunajcem, o pow. użytkowej 952,70 m2 wraz z działką o powierzchni 3142 m2

. 

- Obie.kt składa się z częsci gastronomicznej i hotelowej. Cena wywoławcza 2 600 OOO OOO zł
* Restauracji „Łowiecka" w Kamionce Wielkiej o pow. użytkowej .553.70 m2 wraz z działką o powierzchni 1500 m2

. 

* audynku sklepu wolnostojącego położonego w Zabełczu o pow. użyJkowej 206,Q.9 m2
. Wartość obiektu wynosi 646 117 OOO zł. . 

B.liższych informacji udziela dział administracji spółdzielni pod numerem tel. 213- 1 O, 213-18, 213- 93 wew. 68. Oferty z ceną należy składać pod adresem: Rejonowa Spóldzi_elnia Zaopatrzenia
i Zbytu, 33 -300 Nowy Sącz, ul. Lwowska 74a w ter.minie do dnia 31 maja br. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 3 czerwca 1991 r. o godz. 10°0 w siedzibie Spółdzielni.

Wadium'w wysokości 5% ceny wywoławczej należy wpłacać na konto Spółdzielni najpóźniej w dniu otwarcia ofert do godz. 9°0 • Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferty
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 

I 

I 
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• M.IASTA z regionu 

Uroczystą akademię z okazji rocznicy uchwalenia Konstytucji 3 Maja zor­
ganizowała w Doin u Robotniczym „Solidarność" rencistów i emerytów działająca 

przy ZNTK 
Fot. Jerzy CEBULA 

Żołnierskie podziękowanie 

Z
• ołnierz� Og_ólnoświatowego Zwi­

ązku Zołnierzy AK dziękują p.
Prezydentowi NowegÓ Sącza za 

umożliwienie im wzięcia udziału w uro­
czystościach rocznicowych śmiei;ci mjr 
Hubala - Henryka Dobrzańskiego. 
Obchody miały miejsce 5 maja br. przy 
szańcu w Anielinie - Studziannie, tam, 
gdzie zginął dowódca Wydzielonego 
Oddziału Wojska 'Polskiego „Hubal". 

Uroczystości zorganizowała Jednostka 
WP z Tomaszowa Mazowieckiego nr 
41 Pułk Szkolenia Kierowców, których 
patronem jest mjr „Hubal'\ Odprawio­
no uroczystą mszę świętą oraz odbył się 
apel za poległych hubalczyków. Kape­
.lan Jednostki WP wygłt;),_sił piękną ho- -
milię do żo�erzy i licznie przybyłych 
gości oraz wielu jeszcze żyjących hubal-
czyków. (W) 

Abyśmy o Ojczyźnie 

naszej · radzili 

W 
ojewódzka Biblioteka Publiczna zorganizowała wystawę by 
uczcić 200-rocznicę uchwalenia Konstytucji 3 Maja. Zgroma­
dzono około 200 książek ukazujących polską myśl demo­

kratyczną, polski parlamentyryzm i jego historyczny rozwój. Wystawa 
,,Abyśmy o Ojczyźnie naszej radzili" pokazuje sylwetki pisarzy politycz­
nych, posłów, filozofów, przywódców stronnictw politycznych, dla 
których pomyślność kraju była myślą przewodnią życia. 

Prezentację tych „o Ojczyźnie radzących" organizatorzy ekspozycji 
zaczynają od Jana Ostroroga i Jana Łaskiego, następnie pokazana jest 
myśl reformatorska Odrodzenia, reformy wieku XVII, prekursorzy 
Oświecenia, bogaty okres Sejmu Wielkiego, Konstytucja 3 Maja, próby 
poprawy sytuacji kraju i narodu w Księstwie Warszawskim, Królestwie 
Polskim i pod zaborami. Można zapoznać się również z pracami pisarzy 
i działaczy politycznych z XX wieku. Końcowy akcent wystawy, to 
prezentacja ludzi walczących o reformę państwa w okresie p�wojeimym. 

Większość prezentowanych pozycji pochodzi ze zbiorów własnych 
WBP (najstarsze dzieło z 1826 L). Ten księgozbiór jest najmniej znany 
.czytelnikom. 200-rocznica Konstytucji 3 Maja jest więc wspaniałą okazją 
do jego zaprezentowania. 

\· 

Dni Sztuki Wokalnej im. Ady Sari. ·<

Bel ,Canta 

Uczennica Ady Sari - Bogna Sokorska· 
Fot. Jerzy CEBULA 

W 
Wadowicach 29 czerwca 
1886 r. przychodżi na świat 
Jadwiga Schayer. W trzy lata 

później rodzina Schayerów przeprowądza 
się z Wadowic do Starego Sącza. Ojciec 
Ady, Edward Schayer zostaje bu[Jłlist­
rzem. Mała Jadwig? od najrrJodszych lat 
uczy się śpiewu,, p@biera lekcje fortępianu, 
języków obcych, Muzyki uczy się w Cie­
szynie i w Krakowie.·W J905 L wyjeżdża 
na dalsze studia muzyczne do Wiednia. 
Jednak droga do kariery jest bardzo dale­
ka. Pierwsze koncerty i pochlebne recenzje 
nie �tanowią przepustki na największe 
sceny świata.1Z Wiednia w 1907 r: przeno­
si się do Mediolanu, u prof Antonio 
Rupnicka pobiera lekcje śpiewu. Profesor 
nie wróży młodej śpiewaczce artystycznej 
przyszłości. Mimo -to ulega namowom 

i prośbom Ady Schayer i uczy ją dalej. Po 
kilku miesiącach efekty przechodzą naj­
śmielsze oczekiwania ... 

Początki kariery 
Piękna Polka obdarzona przepięknym 

sopranem, zaczyna być znana w salonach 
Mediolanu i nie tylko. W 1908 r. Ada Sari,
bo taki pseudonim artystyczny przybiera, 
po raz pierwszy pojawia się na afiszu. 

. .ffe Teatro Nazionale w Rzymie śpiewa 
·partię Małgor�ty w „Fauście" Gounoda.
Odnosi sukces. Rozpoczyna się pasmo
sukcesów. Śpiewa w teatrach Rzymu, Me­
diolanu, Petersburga, Lwowa, Krakowa,
Wiednia, Warszawy ... Wszędzie występu­
je z ogromnym powodzeniem.
W maju 1923 r. Ada Sari śpiewa w jednym
z najsłynniejszych teatrów operowych
świata La Scali, orkiestrą dyryguje sam
wielki Antonio Toscanini. W swej bardzo
bogatej karierze śpiewała u boku takich
sław jak: Fiodor Szalapin, Beniaminello
Gigli, Tito Schipa. Kariera rozwija się
błyskawicznie, o jej występy walczą naj­
większe teatry świata. W Ameryce, w 1928
r. śpiewa w Cornegine Hall.

Na nowej drodze muzycznej ...
Do swej olśniewającej kariery doszła

ciężką i wytrwałą pracą. Jej artystyczna 
droga była nietypowa. Zaczynała jako 
sopran dramatyczny aby później śpieyvać 
sopranem koloraturowym. Porównywa­
no ją· dó największych gwiazd wszech­
czasów: Kochała swój zawód, a przede 
wszystkim muzykę. Cudem ocalała z po­
żogi wojennej. W Krakowie, w 1945 r. 
zaczyna uczyć śpiewu w PWSM, po trzech 
latach pr;zenosi się do Warszawy. Prowa­
dzi klasę śpiewu w' PWSM, otrzymuje 
tytuł profesora.- Profesor Ada Sari przygó­
towuje do wejścia na sceny operowe: Bog-

i / - str. 4

-
Jakub Ramza; rolnik z Zabelcza: 

- Niedawno wpadł do mnie sąsiad i po­
wiedział, że w Starym Sączu skupują jag­
nięta na eksport do. Włoch .. Akurat mia­
łem dwa, on też. Zapakowaliśmy zwierza­
ki na przyczepę i wio. Do Starego Sącza 
przyjechaliśmy około godz. 23, chcieliśmy 
być pierwsi. Okazało się, że ... byliśmy na 
samym końcu. Ludzie, żeby sprzedać jag­
nięta czekal i nawet i całą dobę. My
- oczywiście - w.róciliśmy z kwitkiem. 

Marian Drop, właściciel firmy budow­
lanej: -Niedawno byłem w Nowosybirs­
ku w ZSRR. Tam nie ma nic w sklepach. 
Jak u nas na początku lat 80. Mówię więc 
do znajomego, że kupiłbym kawałek mię­
sa na obiad. Pojechał i wrócił z ćwiartką 
świni. - Ile płacę? - Nic, postawisż 
połówkę, to z kołchozu. I tak ze wszyst­
kim. Funkcjonują tam dwa obiegi gos­
podarcze. Oficjalny, ciężki i nieruchawy, 
i ten drugi, przez który załatwia się wszyst­
ko. Ten drugi obieg stabilizuje istnienie 
pierwszego. I skąd my to znamy, co? (B) 

W pierwszych dniach maja sądeckie 
WPK świętowało! Kierowcy zafundowali 
sobie cztery dni. wolnego. Komunikacja 
miejska przez wszystkie te dni jeździła, jak 
w niedzielę i święta. Tłok był ogromny. 
Złość u pasaż�rów jeszcze większa. (C) 

Maciej Łętowski, redaktor naczelny ty­
godnika „Ład'.'.; zwolennik opcji chadec­
kiej. - ró�nież sekretarz Chrześcijańskiej· 
Partii Pracy.· Do Nowego Sącża przyje­
chał na zaproszenie Oddziału Wojewódz­
kiego PAX, by wygłosić dwa �łady 
poświęcone sytuacji" chadecji w naszym 
kraju. 

-Jestem w Nowym Sączu m.in. po to, 
by zastanowić się nad tym,jaki kształt ma 
przyjąć chrześcijańska demokracja_ w wa­
szym regionie. Nie od rzeczy będzie przy­
pomnienie, że właściwie ojczyzną Partii. 
Chrześcijańskich Demokratów jest właś­
nie Nowy Sącz. To przecież stąd pochodzi 
,,szer' tej partii senator Krzysztof Paw­
.Jowski. Moja gazeta wydawana jest przez 
Ośrodek Dokumentacji i Studiów Społe­
cznych, na którego czele stoi Władysław 
Siła-Nowicki, przewodniczący Stronnict­
wa Pracy, partii także wyznającej ideo­
logię chadecką. Ugrupowania chadeckie 
zgrupowały się wokół dwóch ośrodkow: 
Partia · Chrześcijańsko-Demokratyczna 
podlega Porozumieniu Centrum, które to 
Porozumienie jest zwolennikiem jak naj­
szybszej integracji chadeków, przy czym 
warunkiem przystąpienia jakiejkolwiek 
partii do Porozumienia jest rpzwiązanie 
jej. Z kolei.Polski Kongres Chrześcijańs­
kiej Demokracji pragnie luźi1ego związku 
z podległymi sobie partiami, m.in. 
z Chrześcijańsko-Demokratycznym 
Stronnictwem· ,,Zjednoczenie" (przewod­
niczący Janusz Zabłocki), wspomnianą 
już Partią Chrześcijańskich Demokratów, 
Polskim Forum Chrześcijańsko-'Demo­
kratycznym czy Chrześcijańską Partią 
Pracy. Jednym słowem zasadnicza różnica 
między porozumieniem Centrum i Kon­
gresem polega na tempie działania." (de-­
wu) 

Zadzwoniła do nas Czyte.lniczka, pani 
Jadwiga Solarz z Osiedla Barskiego i po­
wiedziała: ,,To skandal! W piątek 3 Maja
(sic!), ,,nawaliła" przed blok.iem przy ul. 
Sucharskiego rura, prowadząca wodę. Pa­
nowie w RPWiK najpewniej świętowali, 
jako że do awarii zgłosili się dopiero w nie­
dzielę. Zat,em przez 3 dni pozbawieni byliś­
my życiodajnego płynu". Dobre i to, wszak 
człowiek bez wody żyć może dni kilkanaś­
cie. Pod warunkiem, że nie wmiesza się 
w to epidemia cholery. (d) 

· ,.GŁOS SĄDECKI" -Tygodnik: lokalny.
� _ , Pismo sponsorowane przez Radę Miasta Nowego SąCza 

Wydawca: ·spółka wydawnicza „Głos Sądecki". Adres redakcji: 31-300 Nowy Sącz, ,ul. NarntówicŻa 6,, III p.,, tel. 229-43. Numer konta banJrnwego spółki: BPH N. Sącz, nr 324803-72342-186. 
Redaguje zespół: ks. Władysław Augustynek (SJ), Marek Basiaga, Tadeusz Duda, Jerzy Cebula,;Piot11 Gryźlak, Irena Lęgutko, Sławomir Sikora, Artur Smoleń, Dani1;l Weimer, Jerzy Wideł -redaktor naczelńy. 
Fotoskład i łamanie: © look poi w'łarakowie, tel, 21 46 38. Druk: Prasowe Zakłady Graficzne, Kraków, al. Pokoju 3. Za treść ogłoszeń redakcja nie bierze odpowiedzialności. Redakcja zastrzega sobie prawo 

dokonywania skrótów w nadsyłanych materiałach. Reklamy i ogłoszenia przyjmujemy codziennie w godz. 1100 - 1400 • W wolne soboty: 1000 - 1200 • 



Nr 13 (36) 

Fot. Jerzy CEBULA 

Dyptyk oświatowy -

Na życzenie rodziców 
,, Wiekopomny Maju Trzeci 
polskie Cię witają dzieci ... " T ak zaczęły się jedyne z praw­

dziwego zdarzenia w placów­
kach oświatowych uroczystości 

posw1ęcone 200 rocznicy uchwalenia 
Konstytucji 3 Maja. I nie byłoby w tym 
nic dziwnego, wszak w szkołach z regu­
ły odbywały się różne masówki na cześć 
... lub z okazji ... itp. gdyby w tym 
wypadku inicjatywa nie należała do 

rodziców. To oni chcieli, by dzisiejsza 
młodzież mogła przeżywać to samo, co 
pamięta jeszcze starsze pokolenie, gdy 
przed wojną czczono zatwierdzenie 

ustawy zasadniczej, tej „ostatniej woli 
konającej ojczyzny". Przed wnukami 
można się będzie' pochwalić nie tylko 

uczestnictwem w majowych pocho­
dach, czy rewolucyjnycą rocznicach, 
ale przede wszystkim w święcie, które 

jest jak rzadko jedynie polskie. 
Pomysł rodzicow został zrealizowa­

ny w Szkole Podstawowej nr 9 w No­
wym Sączu, a uroczystość nawiązywała 
do przedwojennych tradycji. Na dzie­
dzińcu szkolnym przygotowano ołtarz 
polowy, uczący w szkole . księża. 
M.Smolik i J,Janas odp�awili mszę św.'

i wygłosili Słowo Boże. Po mszy odbyła 
się słowno-muzyczna akademia przy­
gotowana wspólnymi siłami uczniów 

, i nauczycieli. Zakończyła się połącze­
niem dłoni uczniów, nauczycieli i rodzi­
ców, jako odpowiedzi na słowa poety: 
,, .. , łączymy w uścisku bratnim dłonie 

zwaśnione przez długie lata". Oby tak 
bywało nil co dzień! Przedłużenieiii

! 
uroczystości był występ aktorów .Teat­
ru STU: Z. Leśniak-Goulois, S.Gar-\ 
barczyk i W.Jasińskiego przy akom­
paniamencie M. Konarskiej, ' którzy 1
„wyśpiewali" dzieje Polski od Konsty-1 
tucji 3 Maja po dzien dzisiejszy. Spot­
kanie zaszczycili wiceprezydent N.Są­
cza i radny z okręgu wyborczego Dąb-
ró�ka. 

Połączenie 

W 
brew ogólnopolskim 'tendenc­
jom do coraz wyraźniejszych po­

działów, rozłamów, zrozmcowań, 
w Sączu jest inaczej. Ostatnio Komisje 

Zakładowe szkół średnich oraz szkół · 
podstawowych postanowiły połączyć 
swoje siły i wybrać· jedną, wspólną, 
scementowaną kolektywnym zarzą­
dem. Szanse obu stron na wybór „swo­
jego" człowieka na szefa były wyrów­
nane (szkoły podstawowe 27 delega­
tów, średnie 28). Na finiszu wygrał 
wywodzący się ze SP nr 18 Andrzej 
Kulig, a wiceprzewodniczącym zostali: 
Joanna Kantor (SP nr 18) i Włodzi­
mierz Waląg (I LO). Praca Komisji 

Zakładowej będzie przebiegała w sześ­
ciu biurach (nie chodzi tutaj o pomiesz­
czenia, ale o zakres zadań): socjalno­
bytowym, interwencyjno-prawnym, in­
formacji, organizacyjno-finansowym, 
kulturalno-imprezowym i do spraw 
zmian w oświacie. Szczególnie to ostat� 
nie biuro zapowiada. się interesująco, 
bo zewsząd słyszy się na temat Z1,Ilian 

wiele ciekawych rzeczy.· 
Nowy przewodniczący zadeklarował 

spokojną i rozważną pracę nastawioną 
na . integracfę wszystkich , członków 
związku. Odniesiono już pierwszy suk­
ces;· niebawem nauczyciele szkół nowo­
sądeckich, niekoniecznie należących do 

„S", będą mogli wyjechać do Teatru 

Starego w Krakowie. Na co dzień �ś 
będzie się toczyła szara, nieefektowna 
praca przede wszystkim w komisjach 

· kwalifikacyjnych w· konkursach na sta­
nowiska dyrektorów szkół. Oby, tylkÓ 
ilość kandydatów - była wystarczająca 
i wygrali ci najlepsi. 

WAGAROWICZ 
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' Co nagle, to po diable 

Idź prywatne do. • • 
P 

otomek Bolesława Wieniawy
Długoszewskiego stara się odzys­
kać rodzinny dworek w Bobowej, 

w którym obecnie jest internat szkoły 
rolniczej. Budynek przy ul. Kościuszki 

w Nowym Sączu, gdzie PKPS prowadzi 
stbłówkę dla najuboższych, przeszedł 
we władanie Stowarzyszenia Świętej 
Zyty. Wiele osób stara się odzyskać 
mienie pozostawione na terenie ZSRR, 
Łemkowie chcą na powr,ót mieć swoje 
lasy. W Gorlicach I1__otomkowie właś­
ciciela Parowej Fabryki Cegieł i Dachó­
wek, także żądająrekompensaty. Koś-

ciół rzymsko-katolicki powoli odzys-· 
kuje utracone po wojnie grunty, budy­
nki i lasy, przejmuje mienie po kościele 

greko-katolickim. Wszystkie te stara­
nia napotykają jednak na szereg trud­
ności, z których najważniejszą jest brak 
stosownej wykładni prawnej. 

Jest dziś tajemnicą poliszynela, że 

nadmiernie eksponowana i mająca oto­
czkę polityczną reprywatyzacja rozbu­
dziła apetyty wielu dawnych właścicieli. 
Niestety, nadzieje nie mogą być szybko 

spełnione. 

W ramach akcji „Wisła" państwo 
przejęło 109844 ha gruntów, w tym 
44072 ha lasów (które także przekaza­
no ALP). Ponadto szacuje się, że prze­
jęto około 2000 ha na podstawie dek­
retu z marca 1946 r. w sprawie mająt­
ków opuszczonych i poniemieckich. Na 
rzecz państwa przeszło również 259 

· gospodarstw o łącznej powierzchni
1917 ha oraz 521 gospodarstw o łącznej
powierzchni 1612 ha na podstawie 

ustawy o zaopatrzeniu eP.1erytalnym
rolników oraz innych świadczeniach
dla nich i ich rodzin. Z danych lldostępnionych mi w Wy­

dziale Geodezji, Kartografii i Gospo­
darki Gruntami Urzędu Wojewódzkie- c Zdecydowana większo� gruntó� 

N iestety rozpadają się, a zauważyć 
to można na każdym kroku. Ile 

z nich koniecznie trzeba zmoder­
nizować? Większość, ale jaka będzie 
norma przyjęta przy braniu pod uwagę 
kolejności prac i jakie ich efekty zoba­
czymy jeszcze w . tym roku? Z tymi 
pytaniami zwracamy się do zarządów 

sądeckich ulic. Rejon Dróg Publicz­
nych zarządza pozamiejskimi drogami 
naszego województwa wyłączając drogi 

gminne. Jego obecne inwestcje to m.in. 
przebudowa drogi .na odcinku Nowy 
Sącz - Dąbrowa, czy budowa mostu 
na rzece Białej w Grybowie. ,,W bieżą-

go wynika, że do końca ubiegłego roku z�stała rozd!�po�o_wana 1 w zasad�e 

do odpowiednich urzędów w Nowosą- me �a mozhwosc1 zwrotu grunto� 
· deckiem w:płynęło o.koło 380 wniosków � przeJ�tych �a �oc� dek;re.tu ? refo�nue

o rewindykację zabranego mienia. Sza- rolneJ, gdyz mektore zrruernały k1lka-

Nasze 

ul_ice 
cym roku nasze możli�osci finansowe 

pozwolą jedynie na kontynuację roz­
poczętych już inwestycji i utrzymanie 

istniejącego stanu dróg: wykonywanie 

napraw bieżących, poprawienie odwo­
dnienia, oznakowania, a więc zapew­
nienie na nich bezpieczeństwa. Będzie 
to wykorzystanie w około 40 % nasze-
go taboru i sprzętu" - stwierdził dyre­
ktor Zbigniew Racoń. W Nowym Sączu 
pod Zarządem Wojewódzkiej Dyrekcji 
Dróg Miejskich znająują się drogi kra­
jowe, czyli przyjmując ogólnie - prze­
lotowe przez miasto, a także sygnaliza­
cja świetlna, której utrzymaniem zaj­
muje się ajencyjnie firma prywatna. 
Planowane inwestycje jednostki to 

m.in. rozpoczęcie budowy przejścia dla
pieszych pod torami kolejowymi na 
ulicy Zielonej, obok już istniejącego, 
które zostanie zmienione na drugi pas 
ruchu dla pojazdów, kontynuacja prac 
przy moście 700- lecia na Kamienicy, 
a także położenie nowych nawierzchni 
na odcinkach ulic: Węgierskiej, Nawo­
jowsJ(i,ej i Tarnowskiej. Ile z tych prac 
zostanie wykonanych i w jakim za­
kresie, będzie znów zależało od przy­
znanych z budżetu funduszy. Pozos­
tałymi ulicami miasta zawiaduje Urząd 

Miejski oraz wykonawca robót, Miej­
ski Zarząd Dróg i Mostów. Jak poin­
formował inspektor Jacek Koszkul 

cunkowa wartość gruntów objętych krotnie właścicieli. Janusz Rowicki 
wnioskami - 43,l mld zł. Do jej ob- . w artykule „Umiar w pośpiechu" 
liczenia przyjęto cenę IO mln zł za-. (,,Prawo i życie") pisze: ,,Problem re-
hektar. Warto zaznaczyć, że nie ujęto prywatyzacji jest coraz częściej uzna-
wartości budynków, urządzeń, drzewo- wany za nie jednoznaczny pod wzglę-
stanu itp. -Zarejestrowano 653 wnioski dem moralnym i ekonomicznym, a tak-
repatriantów, którzy domagają się ek- że prawnym. Niektórzy dochodzą swó·-
wiwalentu za mienie leżące obecnie na ich racji nie bacząc na to, że ktoś przez 
terenie Związku Radzieckiego. Wzras- ' półwiecze utrzymywał zdewastowane 
tać będzie .ilość roszczeń o zwrot grun- w toku działań wojennych, a następnie 
tów, a zwłaszcza lasów, należących odbudowane (odrestaurowane) obiek-
obecnie do Administracji Lasów Państ- ty. Znakomita część takich obiektów 
wowych. Na mocy dekretu o reformie służy celom społecznym, pełniąc funk-rolnej przejęto w naszym regionie 6 192 cję placówek oświatowych, opiekuń-ha gruntów rolnych, 1'5 963 ha lasów czych, kulturalnych itp. Tymczasem przekazano ALP, które dodatkowo zaś nie brakuje przykładów brutalnych przejęło 19 336 ha w oparciu o dekret 
w sprawie. przejęcia niektórych lasów eksmisji dotychczasowych lokatorów 
na własność Skarbu Państwa (12 XII przez' osoby, które odzyskały swoją 
1944 r.) - str. 4

Ratujm.y 
'cO się' jeszcze da ! ! ! 

str. 1 -

Fot. Jerzy CEBULA 

pokrycia start itp ... ( od l lipca zapowia­
dają zorganizowanie bezterminowej 

Leszka Bagińskiego (wicedyrektora de- akcji protestacyjnej. Pod- siekierami 

z Wydziału Gospodarki Komurialnej, 
Mieszkaniowej i Dróg UM: ,,W bieżą­
cym roku fundusze pozwalają ńa wyko­
na�ie 30, % ogólnie zaplanowanych 
prac, a więc najpilniejszych, zapewnia­
jących przejezdność, co odbywać_ się 
będzie kosztem opóźnienia robót wy­
kończeniowych na odcinkach wcześniej 
rozpoczętych". Według sporządzonych 
planów· remonty bieżące ' nawierzchni 
obejmą ulice: Zdrojową, Dąbrówki, 
Mieszka I, Prusa, zaś nakładki bitumi­
czne zyskają ulice Batalionów Chłops­
kich i Redlicha. Nowe chodniki mają 
otrzymać ulice: Kazimierza Wielkiego, 
Franciszkańska, Berka- Joselewicza, 
Wałowa, Romanowskiego, Wiśniowie­
ckiego, Traugutta, Magazynowa, a no­
we nawjerzchnie: Zaruskiego/, Bohate­
rów Orła Białego, część Npwokol.ejo­
wej, Bema, Fabryczna, Kowalska, Pia­
stowska. Część z tych prac już została 
rozpoczęta, a pozostałe - oby się do­
czekały szybkiej realizacji . (J) 

partamentu gospodarki wodnej), która i piłami „budowniczych" zniknęły bez-
, 00 3-mce będzie przedstawiała sprawo- powrotnie rezerwaty przyrody „Zielo-
zdanie z prac prowadzonych przy bu- ne Skałki", ,,Zamek Czorsztyn" itp, 

I , 

dowie zapory. · wycięto·nigdzie nie spotykaną olszynkę
karpacką. Przez Pieniński Park Naro­A mi,eszkańcy pobljskich wsi? Przed laty 
dowy poprowadzona została droga, byli zdecydowanie przeciw budowie. postawiono linię· wysokiego napięcia. , · �ziś są ��czeni �ytuac�ą: Pra�ą, b! Zagrożonych rozbiórką jest prawie 300mwestyCJę, Jak naJszybcieJ zakonczyc.· obiektów zabytkowych. �p,odziewają się korzyści. Liczą na po- - Wielu ekspertów wyraziło opinię, że

wstanie . .,terenów r�kreacyjno-wypoc� tej sytuacji należy to „dzieło" kon­
nkowych. _ ' - �uować. A mury zamku niedzickiego 

Ruchy ekologiczne;,, Wolność i Pokój", pękają, wzgórze na którym stoi wyma­
Federacja Anarchistyczna i in. doma- - ga podparcia ... 
gają się zaprzestania dalszych prac, 

- -) 

Jerzy CEBULA 
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Pisane w sutannie 

Mario, Różo Duchowna 
. 

- MÓDL SIĘ ZA NAMI
,,Chwalcie łąki umajone". 

. 

T
a prosta, ale jakże piękna pieśń
Maryjna ks. Karola Antoniewi-

. cza T. J., jest nierozerwalnie 
związana z miesiącem majem, który na­
kazuje maić jak najpiękniejszymi kwia­
tami wszystkie ołtarze, kaplice, obrazy 
i figury Najświę,iszej Marii Panny. 
W znanej chyba wszystkim litanii loreta­
ńskiej ( od miasta Loreto, gdzie wg poda­
nia miał.być przeniesiony cudownie do­
mek NMP z Nazaretu), występuje w in­
wokacji tylko jeden kwiat róży „Różo 
cudowna", a. raczej „Różo mistyczna", 
módl się za nami. Litania jest w języku 
łacińs,kim „Rosa mistica". Trzeba by 
być urodzonym poetą i bardzo wytraw­
nym znawcą życia wewnętrznego i głębo­
kim ascetą, ażeby właściwie i dobrze 
przeprowadzić rozważanie nad tą piękną 
ale i trudną inwokacją. Pomińmy poety­
cki opis piękna rózy, która ma około 100 
,:óżnych gatunków, form i kształtów. 
Wprawdzie Pan Jezus nie wyróżnia ró-· 
ży, ale lilie polne, kiedy mówi o opatrz­
ności Bożej: ,,przypatrzcie się liliom 
polnym jak rosną - nie pracują ani nie 
przędą, a Ojciec wasz niebieski przyo­
dziewa je". Niemniej jednak patrzył z ra­
dością na kwiat, który pod nazwą róży 
jerychońskiej rośnie na pustyniach Egip­
tu, Syrii i Palestyny, -ma pędy silnie 
gałęziaste i drobne białe kwiaty. Jest 

ogromnie wytrzymały na suszę, a z chwi­
. lą nadejścia deszczu rozwija się ślicznie 
na nowa i cieszy człowieka. Róża.jest 
kwiatem ogromnie popularnym. Warto 

• wspomnieć jeszcze o tzw. ,,róży złotej",
która jest darem papieskim, ofiarowy- ·
wanym zasłużonym osobom z domów
panujących lub całym korporacjom.
,,Róża złota" póświęcana bywa w 4 nie­
dzielę Wielkiego Postu, a zwyczaj dawa­
nia „Złotej Róży" pochodzi z czasów
pontyfikatu Innocentego IV ( 1243
- 1254). Poświęca ją sam Papież. Po
modlitwie namaszcza różę balsamem,
okadza, składa na ołtarzu, gdzie pozds­
taje podczas mszy świętej. Papież wręcza
ją . osobiście albo . wysyła osobie, którą
chciał uczcić. W · Polsce otrzyma/ ją
Kazimierz Jagiellończyk. Maria Kazi­
miera dla króla Jana III Sobieskiego po

. zwycięstwie nad . Turkami pod Wied­
niem. Paweł VI of,arowal taką różę nq
Jasną Górę. Jest Maria „Różą Ducho­
wą", ściślej mówiąc ;,Różą Mistyczną".
Dla ludzi niewierzących, ateistów czy
agnostyków mistyka katolicka, życie du­
chowe w wyższej formie, szczególnie
życie kontemplatywne jest czymś nierea�
lnym i nieżyciowym. Kiedyś w ,;owym
czasie" napisano w tygodniku >,Dookoła
Świata" w artykule pt. ,,Żywcem po­
grzebani", że z pobudek czysto .humani­
tarnych należałoby zlikwidować zakony
kontemplatywne, czyli zamknięte. ,)la-

my nadzieję, że nadejdzie czas zniesienia 
dobrowolnych więzień, grobowców za 
życia ... Mistyczna wiara w zbawienie po 
śmierci przepaja/a niegdyś średniowie­
cze, ale mamy już wiek XX". Oj, na­
słuchaliśmy się, nas/ucha/i komunistycz­
nych andronów: Franc;ois Mauriac, zna­
komity myśliciel katolicki w książce pt. 
„Powrót do Boga" pisze: ,,Z dźwiękiem 
dzwonów porannych słabi pozornie atla­
nci,- żeflskie i męskie os,oby zakonów 
kontemplacyjnych, stają by podpierać 
świat swymi modlitwami przed Bogiem". 
Tak sądzi Bóg, a Maria ;,Róża mistycz- · 
na" jest dla człowieka w kazdym wieku 
najdoskonalszym wzorcem życia ducho­
wego i mistycznego, Jest mistrzynią tego 
życia. Poznanie mistyczne nie da się 
ubrać w szatę słów. Stąd poznanie mis­
tyków Jana od Krzyża czy Teresy od 
Jezusa jest trudne. Właściwym przed-

. miotem mistyki jest tajemnicze polącze-

. nie z Bogiem. Dusza w stanie mistycz- ' 
nym widzi do.świadczalnie rzeczy Boże. 
Duchowym stanom mistycznym mogą 
towarzyszyć niekiedy wizje-objawienia-

. stygmaty, ale niekoniecznie. Mia/je św. 
Franciszek z Asyżu, patron w dramaty­
cznych, jeśli nie wręcz tragicznych spra­
wach ekologii. C�y ludzie żyjący na 
świecie mogą odczuwać w pewnej mierze 
stany mistyczne w swych duszach? Bez­
względnie tak. Umysły glęóokie i pokor­
ne, ludzie czystych serc i rąk mogą 

Kościół parafialny pod wezwaniem 
św. Małgorzaty jesienią tego roku pod­

niesiony zostanie do rangi bazyliki 
Fot. T11deusz DOBEK 

doświadczyć obecności Bożej bardzo wy­
.raźnie. Umiłowanie przyrody, każdego 
niepozornego życia, zmysł kontenJplacji 
i piękna, czy nieograniczonego Kqsmosu 
usposabia do oglądania Boga. Sw. Ig­
nacy mawiał „o jak brzydnie mi ziemia, 
kiedy patrzę na niebo". Al,e zacznijmy od 
ziemi. Szanujmy każdą trawkę. kwiatek, 
drzewko, znajdując Boga w otwartej 
księdze przyrody ... a wtedy piękniej od­
mówimy czy odśpiewamy tę cudowną 
inwokację skierowaną do Najświętszej 
Marii Panny - ,,Różo duchowna-mis­
tyczna - módl się za nami ... " i daj nam 
zmysł kontemplacji przyrody, który by 
prowadzi/ ludzi przez modlitwę,,nawet 
mistyczną do Boga - Stwórcy Swiata. 

O. Władysław AUGUSTYNEK SJ
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nę Sokorską, Halinę Mickiewiczównę, 
Marię Foltyn, Barbarę Nieman, Zdzisławę 
Donat, Urszulę Trawińską ... Dla wszyst­
kich była przyjacielem, dobrym duchem. 

Brama do kańery.'.. 
Historia wystawiła wielkiej śpiewaczce 
pomnik największy. W Nowym Sąi;zu 
zorganizowano „Dni Sztuki W okalilej im.
Ady Sari" wraz z konkursem dla młodych 
śpiewaków. W naszym mieście wystąpiły 
uczennice „Maestry" � dziś gwiazdy scen 
operowych. Śpiewał senior polskich teno­
rów Gruszczyński, występy zapowiadał 
hrabia Wojciech Dzieduszycki (kiedyś 
wspaniały śpiewak), Bogna Sokorska wy­
śpiewywała 40-lecie pracy scenicznej. 
Przed laureatem konkursu im. Ady Sari 
otwiera się droga do kariery. Jolanta 
Wrożyna w 1986 r. wyśpiewała III na­
grodę, później była najlepsza w Wiedniu 
by wreszcie· śpiewać u boku sławnego 
śpiewaka Placido Domingo. Izabela_ Ła­
buda, Katarzyna Suska śpiewały w finale 
konkursu, w Filadelfi. W · tym roku, 
w konkursie bierze udział 69 śpiewaczek 
i śpiewaków. Międzynarodowe jury pod 
przewodnictwem Heleny Łazarskiej wyło.:­
ni najlepszych w trzy-etapowych przesłu­
chaniach. Finałem konkursu będzie kon­
cert laureatów. Podczas trwania „DNI 
sztuki Wokalnej" gościnnie wystąpi wielu 
znakomitych ·gości z zagranicy, w tym 
japończyk Katsunori KONO (baryton). 

Organizatorami tej znaczącej artystycz­
nie imprezy są Wojewódzki Ośrodek Kul­
tury .w Nowym Sączu oraz Akademia 
Muzyczna w Krakowie. ' 

Jerzy CEBULA

l·dź 
prywatfle 

do ... 
str. 3-.. 

,własność. Na zwolnione miejsca wkra­
czają nowi lokatorzy, których stać na 
qpłacanie zawrotnych czynszów. Nie 
bez. powodu przeto powiada_ się, że 
działaniom reprywatyzacyjnym powin­
no towarzy.5}:yć (a właściwie je wyprze­
dzać) uchwalenie ustawy o prawnej 
ochronie interesów lokatorów. 

Nie bez kozery należy przypomnieć, 
że prawie· wszystkie funkcjonujące na 
wsi szkoły rolnicze zajmują dawne 
obiekty pałacowe i dworskie. Tutaj 
mieszczą się domy starców, domy dzie­
cka, muzea czy galerie .. Przenieść tego 
nie ma gdzie, przede wszystkim ze 
względu {ła katastrofalny stan budże­
tów gminnych. 

Koszty reprywatyzacji szacuje się od 
60 do 200 bilionów zł. Skarb Państwa

takiego wydatku nie jest w stanie 
udźwignąć. Kolejny problem: jak wyce­
niać koszty reprywatyzowanego .mająt­
ku. Jak obliczać koszty amortyzacji 
budynków przez pół wieku, koszty re­
montów, konserwacji dzieł sztuki? 

Droga na skróty nie zawsze jest właś­
<;iwa. Reprywatyzacja; to bardzo złożo­
ne .zagadnienie, którego nie' można za­
łatwiać na· łapu capu. Elementarnym 
warunkiem likwidacji starego, ale prze'-­

cież wciąż obowiązującego prawa jest 
zastąpienie go nowym. Operowanie ha­
słami o sprawiedffwosci ćiziejowej, wy� 
równywaniu krzywd jest chW)'tliWe, ale 
nie mptna.i. .nie .pQwinn9l zastępówać 
prawa, Likwidowanie skutków bezpra­
wia, -nie może odbywać się w warun­
kach niejednakowej interpretacji nowe­
go prawa. (B) 
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� ,Sędziwy jubilat turystyczno-krajoznawczy

Hrabia dal dobry przykład
W 

iosną 1906 rok
. 
u wśród sądec­kich nauczycieli gimnazjal­nych zrodziła się myśl utwo­rzenia oganizacji turystycznej . Po wyda­niu odezwy, która spotkała się z żywym oddźwiękiem społecznym a kończącej się słowami: Zapisujcie się tłumnie do towa­rzystwa „Beskid" zwołano I Walny Zjazd wydziału turystycznego. Było to 25 maja 1906 roku. Tę datę uznaje się jako datę narodzin oddziału PTTK „Beskid", jed­nego z najstar_szych oddziałów Towarzys­twa. Warto przypomnieć nazwiska osób, które weszły do pierwsz.ego zarządu: hrac bia August Breza (przewodniczący) - właściciel dóbr w Witowicach, Autoui

·Lenczowski - prof. gimnazjalny podob­nie jak Kazimierz Sosnowski, Józef Kup­
czyk c.k. komisarz skarbowy, Błażej Sła­
womirŚki - prof. gimnazjum, Adam Mi­
dowicż c.k. sędzia w Muszynie, Jan l'is­
korski c.k. weterynarz powiatowy, Stanis:
ław Mika c.k. komisarz skarbowy, Julian
Smolik c. k. auskultant sądowy. Oddziałliczył wtedy 97 członków. Po roku wydziałturystyczny przystąpi! do Polskiego To­warzystwa Tatr7.ańskiego z siedzibąw Krakowie.Wielką energię przejawiał ówczesny se­kretarz oddziału K. Sosnowski autorm.in. wyznakowania pierwszego szlakuturystycznego prowadzącego z Piwnicznejdo Jaworek, a następnie szlaku chybanajpopularniejszego do dzisiaj wiodącegoz Rytra przez Przehybę do Szczawnicy.On również był inicjatorem budowyschroniska na Przehybie. Do budowyprzystąpiono w 19 12  rąku. K. Sosnowskibył również autorem pierwszych przewod­ników turystycznych po Beskidzie Sądec­kim i Karpatach Zachodnich.P iękną · kartę w historii oddziału Bes­. kid zapisał w jego początkach, a tak­że w powojennym okresie prof. gimnazjal­ny Feliks Rapf - niestrudzony krzewiciel turystyki. Na dzisiejsze czasy określić mo­żna jego działalność jako · wielce spraw­nego menedżera. To właśnie on już w 1924 roku opracował i wprowadził w życie system znakowania szlaków turystycz­nych stosowany do dziś . .  Któż nie był chociaż raz w życiu na Przehybie. To, że tam usytuowano schro-

niska (w sumie były trzy) jest ząsługą kolejnego hrabiego, ówczesnego właści­ciela lasów rytersko-szczawnickich Ada­ma Stadnickiego. Odstąpił oil oddziałowi parcelę, na któręj zbudowano schronisko oddane do użytku w 1937 roku. Pod koniec 44 ·roku zostało spalone . . Zresztą było ono czynne bez mała przez całą okupację a opiekę nad nim sprawował Aleksander Bitner Volkdeutsch. Ta tragi­czna w sumie postać również czeka 'na sprawiedliwy osąd historii. W okresie powojennym już w czerwcu 1945 roku reaktywowano działalność od­działu PTI „Beskid" na cżele którego stanął ponownie F. Rapf. W 1 950 roku nastąpiło · wydarzenie, które na lata miało zaważyć na ruchu turystycznym, a które czkawką odbija się zwłaszcza . w ostatnich dwóch latach. Wtedy to nastąpiło połączenie PTI i Polskiego Towarzystwa Krajozna­wczego w jedną organizację PTTK. Na zjeździe połączeniowym delegatami „Bes­kidu" byli: F. Rapf, Kazimierz Dagnan, 
Zofia Droczek i Franciszek Czochra. Zaś oddziałem włodarzyli: wspomniany K. 
Dagnan, Jerzy Mroczkowski, Jan Maza­
nec. W kwietniu 1955 roku prezesem od­działu został wybrany Władysław Sten­
dera. Człowiek legenda. Kieruje towarzys­twem do dziś. Czy ktoś może znaleźć wokół siebie bardziej długowiecznego pre­zesa jakiejkolwiek organizacji? Tyle wo-, kół nas było w�darzeń, ntthów rewolucyj­nych, trzęsień kadrowych a działacze tury­styki zawsze ufali Stenderze. Jego mądra i dalekowzroczna polityka kierowania od­działem sprawiła, że , ,Beskid" stoi na . twardych fundamentach materialnych i nie zanosi · się na regres organizacji z choćby tak prozaicznych przyczyn jak brak pieniędzy. Dzięki prezesowi Sten­derze „Beskid" jest właścicielem dużej kamienicy w rynku 'sądeckim, . ma swoje sklepy, prowadzi działalność gospodarczą nie zaniedbując działalności statutowej .  Człowiek -'- instytucja już 36 lat kieruje oddziałem jak widać z doskónałymi rezul­tatami. Nestorami organizacji są również prof. Witold Tokarski . (,,Ojciec") i Fran­
ciszek CŻuchra. Warto wymienić i inne zasłużone osoby jak Mieczysław Boga­
czyk, Eugeuiusz Rużański, Stituisław Pud-

Io, Jan Mazanec, Antoni Sitek, Eugeuia 
Kuczyńska, Wanda Szoska, Janina Och­
mańska, J. Mroczkowski, Helena Lenar­
towicz, Józef Waśko, Leopold me11iasz, 
Irena Styczyńska, Jerzy Masior, Jacek 
Dobosz, Antoui Ligęża, Tadeusz Czubek. O dzisiejszym życiu organizacji rozma; wiamy z Adamem Sobczykiem skarbni­kiem „Beskidu". Na początek trochę poli­tyki, bowiem w ubiegłym roku z tychze ppwodów reaktywano PTI na czele, któ­rego stanął Maciej Zaremba. A. Sobczyk - Jestem w PTTKjuż 15 lati uważam, że zawsze by/a i jest to organiza­
cja apolityczna. Naszym najważniejszym 
zadaniem by/o zawsze patriotyczne wycho­
wanie młodzieży. Ktokolwiek ma ochotę 
może uczestniczyć wpracach aż dziewięciu 
komisji skupionych w oddziale. Począwszy 

'od klubu przewodników kończąc na Yacht 
Clubie. Aktualnie „Beskid" liczy blisko J,5 
tys. członków i zwiększa się ilość chętnych 
pragnących do nas przystąpić. Skupiamy 
w PTTK 49 kół, które są w szkołach, 
zakładach .pracy, w osiedlach. Pieniądze 
pochodzące z działalności gospodarczej 
(qiura obsługi turystycznej, dwa sklepy, 
dom wycieczkowy w Rytrze) przeznacza­
my na prowadzenie działalności statutowej, 
a więc na różne możliwości uprawiania 
turystyki również tej specjaltstycznej sku­
pionej w komisjach, utrzymanie szlaków 
turystycznych, zakup sprzętu, dofinanso­
wanie imprez organizowanych przez kola 
szkolne czy zakładowe. Za te pieniądze 
organizujemy szkolenia przewodnicki{!, or­
ganizujeiny wyjazdy zagraniczne, prowa­
dzimy działalność wydawniczą - "Japy, 
pr-.zewodniki itp. W przyszłość patrzę z du­
żym optymizmem. Dzięki zapobiegliwości 
nastych poprzedników. mamy mocną bazę 
materialną. A to dzisiaj najbardziej !,'.ię
liczy. 

• - · 
Z. mieniaj_ą się ludzie zmieniają się oby­czaje. Przed laty każdej nieznajomej osobie spotkanej na szlaku mówiło się - Dzień dobry! Przed laty śpiewało się naPrzehybie pieśli - Cztery mile za Szczaw­
nicą jest schronisko z Lastawicą (byłykierownik schroniska). Teraz tam włoda­rzy Jasiek Bielak. Niazpomniani ludzie,niezapomniane wspomnienia. Dwieścielat Jubilacie!

Jerzy WIDEŁ 

Wsp,omn i en i a wojenne· generała G 1 zy ( l i )

G, , orzej b. �Io na skrzydłac_h obro­ny Sląska . Wielka jednostka pancerna, która wyszła na Ry­nek, zajęła go dnia 1 września znosząc całkowicie oddziały osłaniające ten kie­runek (jeden baon 75 pp rybnicki baon ON i jeden dyon 23 pal . 1Na północy Śląska Niemcy przerwali front 7 dyw. piech. i posunęli się .dość daleko w głąb Polski. W tym położeniu grupa gen. Sądows­kiego broniąca Śląska · znalazła się w niebezpieczeństwię okrążenia i od­cięcia. 

O godz. 1 1 .00 na . rozkaz d-cy dyw. nione z,powodu zatarasowania wszyst- .,, straż tylna wycofała się przez Katowi- kich dróg przez uchodźców cywilnych. ce-Mysłowice za rzekę Przemszę i dolą- Ze Śląska uchodził, kto mó_gł i spieszył czyła do 55 dyw. piechoty broniącej się nie wiadomo dokąd. Drogi roiły sięrzeki Przemszy. · · stłoczoną ciż_b!! P. ieś,zy�h- i konnych,Tak więc rodzimy baon ON Katowi- wozów, samochodów, -cyklistów i mo„

6 września

P. ·ostój na Węgrzyni koło Proszowic.. Wieczorem. dalszy odwrót do Ka­ziµiierzY. �ielkiej . 
7 wrześniace opuszczał ostatni swoje miasto . Tru- tocyklistów, zd��wybh i' kalek, ,, węd- 'dno jest opisać te _uczucia, Jakie nur- , , · w· a_. lkj ,ą._. ·.dyw_,· ersan.· ta.mi i p_ o_ 1e.dyn-towały w sercach. żołnierzy. Widzia. łem 'rowców z plecakami ( '-".łqcięg'ow, hidz1 . . . - .. . czym1 czołgami . w_ Kaz1m1erzydużo kwiató.w, papierosów, owoców, padających ze żnuzenia i ·  deptanych Wielkiej .  Natarcie czołgów odparto , 

11 września M arsz ' do rejonu Ki!t · i Sośnia 4 

celem przeprawy przez Wisłę pod Baranowem: Walki pod Osiec­kiem. Np. dążący do od<;ięcia pr,zepraw został przez 55 dp. pobity i odrzucony. Podczas walk pod Osieckiem organizo­wałem przeprawę . pod Baranowcem. W nocy przeprawa przez Wisłę i marsz do Chmielowa. Tam nocleg. 
chleba, którymi żołnierze obdarzani w pośpiechu, kobiet z dziećmi na rę-. dywer. san· 'to' w pr.zepędzono 3. Dalszy · , · · · · 1 -_W. Steblik, Korektura : Niestety nie-. byli przez lu�nosć Katowic, widziałem kach �bionych w natłoku. Byłll istna · · - odwrót do rejonu Wiślicy. miecka 28 OP uzyskała sukces wdzie-także dużo łez i krzyku rodzin tych wę.drów ka ludów w chaósie próśb, ,rając się w nocy 1/2.IX. od m.' Gostyń źołniei;zy, któµ:y, _ prz.ez głó'Y,n% �i�, r '.pr�ekleństw; płaf�A l, krzy�q ,w :tP.�f! i. , . .  ,, . 8 wrześiiia (1939 r.) . .  ,,, ·wzdłuż rz. Gośtyńki do lasu Wyr.wyKatow.ic szli dalej w . szyku boió;wym, · ·nach! kttrzu I dław1ąc:y:11). upalę. Qpµsc1b . , . . . .. , , . · · 'i ll_rzymała się w nim aż do wieczora� µipźe osta�nL�lł-Z, a{e a�j!!de'n ,z-iµ�p.i iswb_ ��_dorn_ ·_y_. ' gO;

P,
O�ąr:S�'Y.l, 'ia'rsz\atY, . ;J _p �stój ubeŹp}epz.o�y iw rejóńie Wiś- ' LIX. grożąc wyjściem na Tychy,· nie .c",bz9stał. ·, _, , . . ,· . . : , · , 1 y P złu p 22 DP (2 w·o W R„ y· b·n1· 1; b·y-ła ty· 1·ko·· 1 ba· te· r1·a l�aĆzej żegnały nas . Mysłowice, �:!:r; \tt dal!�:;1�:i.�J4. z ;,nis� : psp}�'.ifsz1 m:r�:a;;ur�j;::, �adrzy- 5/23 . p�l a nie"' dyon i ta po bÓju w których ostatnie oddziały przecho- z czołgami pod Żorami wycofała się 

Na skutek wytworzonej sytuacji i na rozkaz obsada obrQny odcinka· ; ,Miko­łów'.' rozpoczęła-około godz. 23.00 odc • wrót przez Piotrowice ·i Mysłowice na rzekę Przemszę·. Odwrót rozpoczął się bez żadnego bezpośredniego nacisku ze strony npla, straż tyla w składzie: kato­wicki ,baon QN ,i; 2.P!!Jerię. 65 palu pod moim dowództwem, · odes�a z pozycji 
ostatnia i pi;zeszła 4o świtu dnia 3 wrze­śnia do Parku Kościuszki w Katąwi- r cach. 

dzące przez to miasto ostrzeliwane były Wieczorem dalsz� odwrót
1
do Tęczy- chowice. na Kobiór ze stratą '! działa. · p��ez, bojówki partyzą!l�Ów ,nieqrles- . .  n� �o.{,Krako��m.,J:a.� �rpbn� ,utaf , , ,, , , .. 

9 
..w· 'ói; 2.W. Steblik, J.w.: 28 DP (jak i 8 DP)kifl;i- c- ; ), ,-.' , , . i . i ·;; , , :;, ,u u !· ' t-, , _, ,gzkj1 . �- :;d..xwers�19t�, Jfo ?�tr:,;t�>}'_!\Illti; r., ·: u ,- i .; «)� i: ._, , T�" .; . , ,  , J ,l · ,skierowały się wyprzedzająco 'na Ti·

. :. c, : -�ą � • .S traż tylna'. 55 dp. od świttrw Parku Kościuszkirbez stycZności z nplem: Pobiłfl dnia ,2 września niemiecka dywi­zja {28) piech. nie reagowała zupełnie na odejście z · pozycji oddziałów pol­
skich i nie wykonała pościgu '2 • 

Wieczorem dalszy odyvrót do rejonu· 'przez art. npla. . . ,M· . . arsz do Stopnicy. W Stopnicy chy ku rz. Przemszy. Na KatowiceTrzebini. _ . .  · duże nagromadzenie sztabów, skierowali Niemcy 239 DP pd płd.
· . 5 wneśoia wojsk i taborów. Od pohidnia do wie- zach. · '-

4 wrześo'a 
· · · · - · 3 W. Steblik, Korektura: Były to1 walki,. ' . I . . . . •i ,• . O· <! świtu dalszy odwrót przez Na- · �ora cięż�e walki w :ejonie �t�rnicy. _z podjazd�mi pancei,nymi nieµi. jale 

Od· �1,1a P?�to{� reJ.?���.:T,r�:�1�:,; ;, ,, , , )f<?Jo,\Vą, :Ńf6i:aWieę, J Mytlłiiiikif , ,l,,�cz�e ,no.z_ ary,.....- �k;qllcm�ch ws1ach. ' ·kw1_icahd.oińo O?<i,c��-ze y-ód,�.��mie�: . 1K.1lkakrotnt? naloty' _samolotów - . B · · W' lk" ' °"'J , -· a-- . . - . 1 .,_ .W1eczorem'dalszy odwrot nad rzekę npla na Ti:zebinię i osirzdiwania·z nis- '. 1 , .ro�O�lce le 1�',. O�le o rejonu . - Wsc.h dni : 0 •. . , M . • '  ' 5 )V,' Sf<;blik, Kcirektw;a: Kąty ,i Lip�kiego ·pułapu f ckfuCrta:gtdriiadionych ' .J Wit�Q"'.1c.e; Tam; d,ruzsZ)'. ,odpoczynek. ' • . P . ą 1 ' .., , - ,  - ' ' • . . niki (miejsc'owości Sośnia nie mani na: tam· , wojsk, taborów," .ćwakuowanej, ·-. Nasileme,uchodzcow ma• drogach: bar-· ' ., ; " . ,1 _ zadnej mojej mapie, d-two 55 DP reti oraz ućiekają�j ludności cywilrieJ Du� ' ' " dzo ·'duze,- przematsz '' Woj'sk ba'rdio '' ' · ; to września miało miejsce postoju 'w m. Kąty, że zamieszanie i popłoch. utrudniony i opoźniony. Wieczorem p ostój ubezpieczony nad rzeką Lipniki leżą obok. Działanie wojska było bardzo utrud- dalszy marsz do rejonu Proszowice. Wschodnią. · Maria GIZA-PODGÓRSKA 

/ 

I 
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P 
rzybywają do nas samochoda­
mi, pociągami, nawet samolo­

. tarni, pokonując nieraz odleg­
łości większe niż pół kontynentu - i to 
im się opłaca. Są z okolic Lwowa, 
Krasnodaru czy Soczi, z wybrzeża Mo­
rza Czarnego. Ci, co własnymi· samo­
chodami albo z niedaleka - zdążają 
najprostszą drogą lub pierwszym po­
ciągiem ku granicy, pozostali - pocią­
giem lub samolotem do Moskwy, a sta­
mtąd znów pociągiem do Warszawy 
i dalej, we wszystkich kierunkach. 
Zmotoryzowlmi oczekują na przekoro­
czenie granicy po trzy doby, inni 
- przy .sprzyjających okolicznościach
docierają w tym samym czasie pociąga­
mi !- dalekich· kresów do Nowego Są­
cza.W naszym mieście handluje im' się

dość dobrze i chociaż sprzedaż idzie 
gorzej niż zakupy, zawsze w końcu 
pozbywają się przywiezionego towaru. 

· Nietrudno zaobserwować, co wysta-

T 
rwa oblężenie pośredniaków:
W Nowosądeckiem mamy już za­
rejestrowanych kilkadziesiąt tysię­

cy bezrobotnych.,Najwięcej w Nowym 
Sączu. Bez pracy najczęściej pozo.stają 
kobiety i ludzie młodzi. - od 18 do 24 
lat. W czerwcu pokaźna ilość absolwen­
tów szkół średnich, zawodowych a na­
wet podstawowych (!) zasili szeregi lu­
dzi bez pracy. We wrześniu dołączą do 
nich magistrzy i inżynierowie - absol­
wenci wyższych uczelni. 

Eksperci Banku·światowego przewi­
dują, że liczba bezrobotnych pod ko­
niec roku może sięgnąć 3 milionów. 
Według ich pceny, ukryte bezrobocie 
w polslciej gospodarce wynosi 30 pro­
cent ogółu zatrudnionych. Bardziej op­
tymistyczny w rachunku jest Centralny 
Urząd Pląnowania. Według jego szacu­
nków -bezrobocie może wzrosnąć w tym 
roku do 2,4 miliona osób. 

Codziennie wydziały zatrudnienia 
rejestrują w kraju 2 tysiące nowych 
bezrobotnych. Za kilka miesięcy mamy 
więc szanse wyprzedzić takie kraje jak 
Hiszpania, Jugosławia i Włochy, które 
mają najwyższe· wskaźniki bezrobocia 
na naszym kontynencie. Przynajmniej 
pod tym względem jesteśmy coraz bliżej 
Europy. 

Fot. Jerzy CEBULA 

wiają do sprzedania: ogólnie przyjmu­
jąc są to dziecięce, domowe i warsz­
tatowe drobiazgi, dywany, a także al­
kohol, który nie wiedzieć, czy jest bar­
dziej szkodliwy dla zdrowia, czy zys­
ków rodzimego monopolu. Być może 
niektórzy mają do zaoferowania mor­
finę, jak i znaleźliby się wśród nich tacy, 
co chętnie odkupiliby broń gazową, 
u nich zdaje się obecnie towar pierwszej 
potrzeby, choć chyba jeszcze ciekaw­
szymi rzeczami można by z nimi pohan­
dlować gdzieś bardziej na wschód, 
gdzie próbują także znaleźć pracę. Jesz­

. cze rok temu zaopatrywali się w sprzęt 
muzyczny i video, teraz przeważnie 
kupują odzież z bazarów, bo najtańsza. 
Starają się z kolei nie zaopatrywać u nas 
w żywność, ' bo jest wciąż za droga 
i pomimo ostatnich podwy'żek nadal 
mają tańszą u siebie. Nie wiedzieć do­
kładnie jak często przyjedżają do Polski 
kolejnym kursem, ale ci, którzy z tego 
żyją, wyruszają i.araz, gdy tylko na-

Z lektury gazet i oficjalnych rapor­
tów wynika, iż ponad połowa zwal­
nianych z pracy, to kobiety, a około 20 
procent - absolwenci szkół, którzy ·do 
tej pory nie pracowali. Najmniejsze 
szanse na znalezienie etatu mają absol­
wenci zasadniczych szkół zawodowych 
'(51  proc ubiegłorocznych dyploman­
tów nie ma pracy) i średnich zawodo­
wych (3 1 proc. bez zajęcią). Największe 
- absolwenci wyższych uczelni (tylko

5 proc. nie pracuje) i liceów ( 1 3  proc. 
bez pracy). 

Na rynku' krajowym wyraźnie dys­
kryminowane są kobiety. W pośred­
niakach na każdy wolny etat przypada­
ją 53 panie, podczas gdy tylko 20 
panów stara się o każdą wolną posadę. 
Taka jest średnia krajowa, ale są regio­
ny, gdzie ta statystyka wygląda o wiele 
gorzej, np. w Suwałkach na jedną wol­
ną ofertę przypada aż 600 bezrobot­
nych kobiet. 

Kolejną grupę �ajbardziej zagrożo­
nych stanowią chłopi-robotnicy. Maso­
we zwolnienia mają miejsce zwłaszcza 
w województwach połudriiowych. i .po­
łudniowo-wschodnich. Większość z 1260 
tys. osób pracujących jednocześnie i na 
roli, i w pu.-emyśle prawdopodobnie stra­
ci w tym roku pracę. Prowadzi to do 
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gromadzą odpowiednią ilość towaru na 
_ sprzedaż licząc na nierobienie im na 
granicy specjalnych trudności, gdzie 
- przyznają - mają bo�aj dużo �ięk­
sze z własnymi celnikami. Niewątpliwie ·
przy obecnych cenach biletów nakręca­
ją niezłą koniunkturę naszej PKP,

a także tańszym hotelom i miejscom
noclegowym, wszystkim handlującym
z nimi: tym kupującym (bo można się
potargować), sprzedającym im własne
towary oraz kasom i kantorom �aluto_­
wym, A komu szkodzą? Na pewno
polskim producentom konkurencyj­
nych tcrwarów.N iegdyś odwiedzali nasz kraj duży­

mi wycieczkami, przed którymi sta­
ły otworem hotele i domy wczasowe, 
teraz podróżują na indywidualne za­
proszenia nocując przygodnie i jak naj­
oszczędniej gdzieś w trasie. Kiedyś mu-

sieli się pilnować, aby publicznie roz­
mawiać, jak to na urlopie - o ładnej 
pogodzie, ale choć są nadal bardzą. 
towarzyscy i rozmowni, ostrożność po­
została - unikają rozmów o polityce. 
Przyjeżdżają, handlują i chcą w ten 
sposób przeczekać najgorszy czas kry­
zysu, kiedy sklepowe lady świecą pust­
ką: ,jak i u was było" - mówią. Po 

. rosyjsk\l oczywiście, bo nadal bardziej 
liczą na naszą znajomość ich języka. Aż 
trudno w to uwierzyć, ale dolar 
w ZSRR na czarnym rynku, to 40 rubli, 
przy średnich miesięcznych płacach nie­
wiele przekraczających 200 rubli . Tu 
jest wyjaśnienie, dlaczego opłaca im się 
podróż przez pół kontynent�. 

J.J. 

P.S. Nasz specjalista od „szaberp­
lacu" stwierdza, że mieszkańcy Związ-· 
ku Radzieckiego wywożą do swojego 
kraju przede wszystkim dolary i trochę 
chłamu tureckiego. 

powrotu zjawiska znanego sprzed wojny 
-przeludnienia wsi. Niepokojące jest to,
że bzerobotni chłopi -robotnicy są grupą

' całkowice bierną-nie są zainteresowani
ani zmianą zawodu, ani udziałem w pra­
cach interwencyjnych. Ubolewał nad tym
::_ podczas jednego z posiedzeń Sejmiku
Samorządowego - wójt gminy Kopen­
na, Józef Mokrzycki. 
Warto przyjrzeć się także geografii bez­
robocia. Najwięcej osób bez pracy zareje-

strowaly pośredniaki w województwach: 
katowickim (67 ·tys.) łódzkim (57 tys.) 

d bydgoskiin (44 tys.). Listę województw 
o .najwyższej . stopie ·bezrobocia (liczba
bezrobotnych do ogółu czynnych zawo­
dowo) otwiera Suwalskie, za nim plasują
się województwa - olsztyńskie, koszali­
ńskie, jeleniogórskie i ciechanowskie.
Najwięcej bezrobotnych absolwentów
pochodzi z województw wschodnich.
Najwięcej zwolnień grupowych było do
tej pory w województwach: stołecznym
i katowickim.
" ,w mirubiiym roku z budżetu państwa 
na konto Funduszu Pracy wpłynęły 3 bi-

, liony złotych.'80 procent tej kwoty wyda­
no na zasiłki dla bezrobotnych: Na inne 
formy pomocy zostało niewiele. Tylko 24 
procent chętnych dostało kredyty na 
prowadzenie własnej działalności gospo-
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Po rozwodzie

jak przed 

rozwodem 

M 
agdalena P. pochodzi z małego
miasteczka koło Nowego Są­
cza. Tam ukończyła szkołę pod-

stawową, zaś w Sączu -liceum. Swoje- · 
go przyszłego męża, Zygmunta poznała 
na balu maturalnym w 1 975 rÓku . . Miał 
już wtedy 25 lat; był modnie ubrany, 
. uprzejmy, miły i traktował ją jak kobie­
tę, a ńie kumpla z klasy. Od kolegów, 
z którymi przyszedł na bal dowiedziała 
się, że Zygmunt, to facet z głową i na 
pewno źle mu w życiu nie będzie. Już od 
kilku lat nie mieszka z rodzicami, bo 
praca w gospodarstwie, to nie dla nie­
go. Zygmunt prowadzi z jakimś dale­
kim krewnym· warsztat rzemieślniczy 
w Nowym Sączu i tu mieszka we włas­
nej kawalerce. 

Pobrali się po roku znajomości. Na 
studia pani Magdalena nie dostała się, 
bo nie miała wtedy głowy do nauki. 
Zamieszkali, oczywiście, w kawalerce, 
ale zaradny mąż szukał już działki 
odpowiedniej pod budowę domu. Ro­
dzice obiecali pomóc młodym. Kilka 
razy w tygodniu jeździła oglądać miejs­
ce, w którym miał stanąć .ich dom, 
potem patrzyła, jak rosną mury, cho-· 
dziła po nie wykończonych ' pomiesz-

. czeniach i w myśiach meblowała poko­
je. W 1 979 roku dom był gotowy. Oboje 
byli szczęśliwi, zapraszali rodzinę, zna­
jomych. W 1 980 roku urodziła Piotrusia .

Mąż'szalał z radości. Do warsztatu 
wpadał na krótko i całe dnie spędzał 
przy dziecku. W trzy lata później uro­
dziła się Agnieszka. I znowu radość, 
stosy zabawek, huśtawka w ogrodzie. 
Nie mieli niemal tadnych problemów, 
zdrowe, ładne dzieci, piękny dom, pie­
niądze, . kochali się. Po prostu szczęś­
liwa rodzina, 

da:rczej. Z własnego podwórka wiemy, że 
uzyskanie kredytów w Rejonowym Biu­
+ze Pracy w Nowym Sączu wymaga wielu 
zabiegów. Poza tym te kilkanaście milio­
nów złotych (zwykle 1 5  mln zł), to.niewie­
le. Żeby zainwestować w jakiś interes, 
trzeba dysponować własną gotówką, a tę 
ma niewielu. Obwinia się wydziały .za­
trudnienia, że nie mają chęci, ani pomys­
łów, aby ulżyć bezrobotnym. Ogranicza­
ją się jedynie do wypłaty zasiłków, bo to 

przecież najtańsza forma poro(){,')'. Tym­
czasem wydziały zatrudnienia - z braku 
środków - mają olbrzymie utrudnienia 
w organizowaniu k.-ursów, czy też tworze­
niu nowych miejsc pracy. [ to trzeba 
zrozumieć. 

W tegorocznym budżecie Funduszu 
Pracy z góry zapla1;1owano, deficyt 1 bln 
zł. Ńie łudźmy się, że pieniędzy tych 
wystarczy na czynną walkę z bezrobo­
ciem. Będzie to zaledwie przysłowiowy 
plaster na rany. Trudne do przewidzenia 
są społeczne i gospodarąe konsekwencje 
masówego bezrobocia .. iązszerzają<;e się 
kręgi ubóstwa, przestępczość, a:lkoho-

·, ·lizm, narkomania, choroby psychiczne
i rosnąca liczba samobójstw, to niektóre
·z nich. Warto pamiętać, że bezduszna
statystyka kryje niejedną ludzką tragedię.

(B) 

Kiedy Agnieszka miała półtora roku, 
coś jednak zaczęło się psuć. Mąż coraz 
częściej znikał z domu, sporo cz_asu 
spędzał w warsztacie, stał się nerwowy, 
zamyślał się. W końcu dowiedziała się, 
że mąż spotyka się z inną kobietą. Nie 
wierzyła, więc pÓ prostu sama go o -to 
zapytała. Powiedział, że to prawda: 
kilka miesięcy temu spotkał po - wielu 
latach koleżankę, z którą chodził do 
szkoły podstawowej w rodzinnej wsi. 
Jemu sahiemu truąno było . to zrozu­
mieć, ale czuł, że ta kobieta jest mu 
bliska, chociaż kochał przecież żonę 
i- dzieci. Obiecał, że zerwie tę znajo­
mość, ale po dalszych trzech miesiącach
oświadczył, że ona zamieszka razem
z mm.

- To się po prostu w głowie nie
mieściło - mówj Magdalena - klasy­

. czny trójkąt. Powiedziałam, że (lbsolut­
nie na to się nie zgadzam. Coż mogłam 
jednak zrobić: dom był jego własnością 
i ta kobieta wkrótce z nim zamieszka/a.

Magdalena P. wraz z dziećD,li prze­
niosła się do piwnicy. Zygmunt P.

wniósł sprawę o rozwód, bo kobieta, 
z którą mieszka! spodziewała się dziec­
ka, no i chciał pozbyć się z domu żony, 
z tak niedawno jeszcze kochanymi dzie­
ćmi. 

W tym roku mija właśnie szósty rok 
odkąd pani Magdalena mieszka z dzie­
ćmi w piwnicy domu, który sobie wy­
marzyła. W jakich warunkach? 

- No, a jakie mogą być iv piwnicy,
ale nie to jest najgorsze. Najlepiej zoba­
czyć to na własne oczy, więc zaprasza. 

- Latem jest tu naprawdę pięknie,
trochę na uboczu, ale do centrum też 
przecież niezbyt daleko - zachwala 
pani Magdalena . - I ogród taki duży.

Dom jest rzeczywiście ładny, pięt­
rowy, z tarasem. Nie wchodzimy jed­
nak przez bramę, ale obchodzimy do­
okoła. 

- Tej bramy nie wolno nam używać,
my wchodzimy od stronu garażu - wy-

jaśnia Magdalena f- - i . tylko po
ułożonych na ziemi płytach. Dzieci mają 
zakaz wchodzenia do ogrodu. 

C ałe urządzone w piwnicy miesz­
kanie ma około dwudziestu met­

rów. Ciasno tu niezmiernie i ciemno, bo 
okna są niewielkie, umieszczone nad 
ziemią. Kolorowa zasłona oddziela 
część kuchenną. W pozostałej ·stoją 
dwie wersalki, stół, szafa na ubrania. 
Jest jeszcze półka z książkami, radio 
i telewizor. 

- Mąż pozwo/il za/ożyć tu kran
z wodą, możemy też korzystać z ubikacji, 
przyległej do garażu. Nie ma tu jednak 
ani łazienki, ani kaloryferów, więc zimą 
ogrzewamy mieszkanie piecem akumula­
cyjnym. Gdyby, takie mieszkanie -piw­
nica było gdziekolwiek, byle nie tu, znio· 
słabym to łatwiej. Warunki są niedobre, 
ale jeszcze gorsza }est świadomość, że 
tam nad nami m,ieszka kobieta, która 
zabrała mi wszystko. Żyję z tą świado­
mością już tyle lat, dzień i noc nie 
zapominam o tym ani na chwilę. Staram 
się o jakieś mieszkanie zastępcze - ale 
bezskutecznie. Przez te sze!Jć lat chqr)zi­
lam prawie wszędzie, ale mąż -;-1,- jak 
dawniej ma głowę nie od parady - i za­
wsze potrafi się wykręcić. Ńikt mu nie 
może zarzucić, że zostawi! rodzinę bez 
dachu nad głową, a on wszędzie wypisu­
je, że zostawi/ byłej żonie i dzieciom
mieszkanie, · na jakie go stać. A mnie 
przecież z petJSji i alimentów nie stać na
kupno mieszkania, więc <Jokąd mam 
pójść z dziećmi. . .  

(D.B) 
P.S. Na prośbę bohaterki artykułu nie 
podajemy jej nazwiska. 



N r  1 3  (36) 

Wydana w 1 984 roku au­
tobiografia LEE  IACOCCI 
.,-- sławnego amerykańs­
kiego menedżera i biz- . 
nesmena _.:.. stała się wy­
darzeniem.  O powiedzia­
na przez n i ego h istoria 
sukcesu,  u padku i pono­
wnej wielkiej kariery 
w koncernie samochodo­
wym Chryslera pobiła re­
kordy popu larności na 
całym świecie, gdzie ku ­
p iło ją sześć ipół m i l iona 
osób.  D ruga książka 

, ,Mówiąc wprost" 
(Ta lk ing Stra ight),  która 
u kazała s ię w 1 988 roku 
jest reakcją na tę fa lę za ­
i ńteresowania .  lacocca 
formułuje w n i ej op in ie  
na temat n iektórych zja ­
wisk społecznych i gos--
podarczych Ameryki ,  po­
daje także swój deka log 
skutecznego zarządzan ia  
p rżedsiębiorstwem .  

Weź dobrych ludzi 

Tylko od szefa zależy, czy · ludzie 
poczują się na tyle bezpieczni; by po­
wiedzieć te magiczne słowa: , ,Nie 
wiem", a zaraz po.tern: , ,Ale dowiem 
się". W końcu biznes to nic innego, jak 
tylko splot stosunków międzyludzkich. 
Ludzie wciąż powt�rzają: , ,Przecież 
musi być jakaś tajemnica, jakaś specjal­
na recepta". Kiedy nie ma. Weź dob­
rych ludzi, wyłóż im zasady, miej stały 
kontakt ze swoimi pracownikami, 
stwórz im motywację do pracy i wyna­
gradzaj kiedy mają wyniki. 

Ryzyko w interesie 

Kiedy trzeba podjąć decyzję nie moż­
na. jej odkładać w nieskończoność. 
Oczywiście - nie wszystkie będą dos­
konałe, a niektóre okażą się pomyłką. 
Trzeba wyciągnąć z niej nauczkę, ale 
nie przestawać próbować. Introwerty­
cy, ludzie nigdy nie podejmujący ryzy­
ka, są tacy najprawdopodobniej dlate­
go, że sparzyli się za młodu. Może raz 

zrobili niewłaściwy ruch grając w war­
caby i postanowili już więcej nie ryzy­
kować. Nie jest to sposób na życie, a już 
na pewno na zrobienie interesu. 

· Zespołowe
· podejmowanie decyzji

Zamieszanie wokół zarządzania ze­
społowego jest kolejnym przykładem
wielkiego hałasu o niewielką rzecz.
Zwolennicy tej koncepcji to miłośnicy
stylu zarządzania Japończyków. Znam
Japończyków bardzo dobrze: dużo mó­
wią o consensusie, ale za kulisami za­
wsze jest jeden człowiek i to on ostate­
cznie decyduje. Co jest takiego wspa­
niałego w zespołowym podejmowaniu
decyzji? Ze swej natury jest ono powol­
ne. Nigdy nie może być śmiałe. Nie ma
mowy o odpowiedzialności ani o elas­
tyczności. Jedynym plusem takiego sys­
temu, jaki potrafię dostrzec, jest stałość
kierunków i poszczególnych celów. Ale
taka stałoś� może stać się również pro­
blemem. W biznesie gra polega na tym,
aby ludzie przedsiębiorczy mieli nieo­
graniczone możliwości rozwijania wła­
snej inicjatywy, a nie na tym, aby jak
największa liczba ludzi zgadzała się
w jak największej liczbie spraw.

N ie_ próbuj 
nikogo .zmieniać 

Do przedsiębiorstwa przychodzą lu­
dzie już ukształtowani. Wielokrotnie 
próbowałem wpły'nąć na ludzi, którzy 
przekroczyli 21 rÓk życia i ani raz nie 
odniosłem · sukcesu. Latami mordowa­
łem się z ludźmi, którzy mieli nawyki 
w pracy, próbując wtłoczyć w nich 
trochę energii. Mimo, że jestem wcale 
niezłym kupcem potrafię być 
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KONAŁY
bardzo przekonywający, nie udało mi 
się ich zmienić. Ani na jotę: Wcześniej- . 
szy wpływ rodziców i szkoły był silniej­
szy. Charlie Beacham miał rację, kiedy 
mówił: , ,Nie próbuj nikogo zmieniać". 
Skieruj energię w inną stronę.:Może ci 
się 'udać z jednym �łowiekiem. na sto, 
ale zanim go znajdziesz dawno zwariu­
jesz. Oznacza to, że trzeba brać ludzi 
z ich obciążeniami, a potem narzucić im 
pewną dyscyplinę. Trzeba powiedzieć: 
„W porządku nie obchodzi mnie jak 
dorastaliście i kim jesteście - oto zasa­
dy obowiązujące w mojej drużynie. Jeśli 
się nie będziecie stosować, nie będziecie 
musieli występować z drużyny -ja was 
wyrzucę" .  

Kiedy odejść 

Szef powinien wiedzieć kiedy odejść 
( . . .  ) Jeśli nabierzesz przekonania, że 
jesteś w świetnej formie oraz, że firma 
bez ciebie nie może istnieć, to znaczy, że 
nadużyłeś gościnności. Nie wydaje mi 
się; żeby można było wyznaczyć do­
kładny moment, kiedy należy automa­
tycznie odchodzić, ale da się zauważyć 
wcześniej wyraźne oznaki. Jedną z głó­
wnych jest niecierpliwość. Łatwe znie­
chęcenie - to druga. Bez przerwy to­
warzyszące uczucie deja vu - to trze­
cie. Czasem wpada do mojego gabinetu 
młody człowiek cały zaaferowany swo­
im nowym odkryciem. Nie ,ma pojęcia,. 
że słyszałem to już pięćdziesiąt tazy. 
Kiedy tak siedzę, myślę sobie: , ,Czemu 
tracę czas na wysłuchiwanie tych 
bzdur? Mógłbym facetowi powiedzieć, 
co będzie na końcu. W kółko tó samo 
„Takie reakcje to pierwszy sygnał 
ostrzegawczy. Starzejący się dyrektor 
jest jak starźejący się sportowiec. Dob­
ry zawodnik wie, kiedy trzeba zejść 
z ringu. Z biznesem jest tak samo. 

. Umysł pracuje ale poziom energii ob­
niża się. Robisz się qieco sflaczały. 

N ie można · osiadać 
na laurach 

Będąc szefem nie można osiadać na 
laurach. Jeśli się to zrobi całe przed­
siębiorstwo upada. Znam wielu kierow­
ników wielkich instytucji, których de­
wizą jest: , ,Muszę chronić to co mi 
powierzono". Otóż to co się zastało nie 
ma nic wspólnego z dniem dzisiejszym. 
Powinno.się to po sobie zostawić w sta­
nie lepszym niż się zastało. Pokażcie � 
sżefa, który jest z siebie zadowolony, 
a pokażę wam_ faceta, który przegrał. 

Moje małe przykazania 

Kiedy będę odchodził, sądzę że jedy­
·nym spadkiem, jaki po sobie pozos-

. tawię, będą przypięte na ścianie moje
małe przykazania dotyczące tego, jak
zarządzać. 
Ilekroć następca znajdzie się w tarapa­
tach, będzie mógł -jeśli zechce - rzu­
cić na nie okiem. To wyciąg z moich 
czterdziestu lat spędzonych w biznesie. 
1 .  ZATRUDNIAJ NAJLEPSZYCH 

Kiedy pytają mnie, jak dałem sobie 
radę z Chryslerem, za'r\'sze podkreś­
lam, że nie zrobiłem tego sam. 

·2. USTAL JASNE PRIORYTETY
I MIEJ ZAWSZE AKTUALNĄ 
LISTĘ SIEŻĄCYCH ZADAŃ 
Nie widziałem jeszcze takiego planu 
długoterminowego, którego nie da­
ło by się sprowadzić do jednej strony 
priórytetów. 

3. MÓW KRÓTKO I WYRAŹNIE
Każdy zetkn_ął się z przykładem biu­
rokratycznego bełkotu w korespon-
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dencji ( . . .  ) Powodem jest niepoha­
mowane pragpienie powiedzenia 
wszystkiego, co się wie oraz chęć 
wywarcia odpowiedniego wrażenia 
na od�iąrcy. Pisz tak jak mówisz. 
Jeśli . w taki sposób nie mówisz, to 
ro"Ynież nie pisz. 

4. NIGDY NIE ZAPOMINA], ŻE
PRODUKCJA TO' PIENIĄDZE 
Każdy szef stoi przed problemem 
podziału kompetencji i odpowie­
dzialności międ.zy dwie grupy: pra­
cowników produkcyjnych i sztab 
kierujący. Ja mam stałą zasadę, któ­
rej się trzymam w takich sprawach:
to produkcja robi pieniądze. Sztab 
nie daje ani centa. . . ' 

5. ZAKREŚL POLE DZIAŁANIA
Jestem zwolennikiem dzielenia się ·
kompetencjami z dobrymi współ­
pracownikami i dawania im dużej 
· samodzielności. Znaczna część mo­
jej pracy to zakreślenie granic, 
w których zostawiam ludziom wol­
ną rękę. Jako szef ustalam granicę 
globalnych wydatków - ale wcale 
nie konieczne sposoby wydawania 
pieniędzy. 

6. MIEJ ZA WSZE W SWOIM OTO­
CZENIU PARU NIEZALEŻNIE 
MYŚLĄCYCH . 
Wszyscy ludzie na kierowniczych
stanowiskach powinni wystrzegać
się strawy złożonej z jednolitej opi­
nii. Bez różnic poglądów i możliwo­
ści otwartego ich wypowiadania mo­
że dojść do podejmowania wielu 
błędnych d,�cyzji .  

7 . ZATRZYMAJ RĘKĘ NA PULSIE
Z wielu badań wynika, że szefowie 
za swoje najbardziej odpowiedzialne
zadania uważają planowanie na dłu­
gie dystanse. Nie będę się sprzeczał, 
chociaż zawsze mi się wydawało, że 
nie mniej ważna jest dbałość o po- ·
mnażanie zysków dzisiaj .  Łatwo 
ulec magii wielkich planów. Na pa­
pierze są przejrzyste, uporządkowa­
ne i zawsze wychodzą. 

* * *

Kiedy wszystko już zostanie powie­
dziane i zrobione, zarządzanie jest jui: 

· tylko sztuką wartościowania i ocenia­
nia. To prowadzi do ostatniej, najlep- _
szej zasady zarządzania: znajdź swój 
własny sposób i trzymaj się tego. Nie 
próbuj być kimś innym. 

opr. (mt) 

700 lat /I/owego Sącza (Część l i )  

międzywojennym zaciekle ze swoimi rywalami, przede wszystkim ortodoksami. 
W 1926 r. w nowo�deckim kahale zdobyli przewagę, a najwybitniejszy działacz tego 
obozu na Sądecczyźnie - adwokat dr Hersz Syrop zasiada! w nowosądeckiej radzie 

Dzieje sądeckich Żydów
miejskiej oraz stal na czele „przełożeństwa" kahału. , 

Organizacje syjonistyczne działały także w innych miastach sądeckich, nawet 
w Grybowie; gdzie ortodoksi mieli decydujące wpływy działał oddział organizacji 
syjonistycznej pod kierownictwem miejscowego adwokata dr Jakuba Besena. 
Z innych organizacji syjonistycznych działających na terenie Sądecczyzny należy 
wymienić organizację o charakterze religijnym - ,,Mizrachi", ,,Hitachdut", a także 
organizacje młodzieżowe „Hanoar Hacijoni", ,,Haszomer Hacair", przygotowujące 

T 
rzeba też przypomnieć o jeszcze jednej formie aktywności społecznej

. sądeckich Żydów, tj. ich udziale i to aktywnym w organach samorządowych. 
W 1933 r. w nowosądeckiej radzie miejskiej na 36 radnych było IO radnych 

żydowskich (wśród nich lokalni działacze żydowscy ro.in. dr Maurycy Korbel 
- przywódca ortodoksów oraz działacze syjonistyczni: Samuel Maschler i Salomon
Tenzer. Żydzi w okresie międzywojennym byli reprezentowani także w radach
miejskich innych miasteczek powiatu nowosądeckiego np. w Krynicy zasiadało
5 radnych. Radni żydowscy zasiadali także w radach wiejskich gmin zbiorowych. 
Mieli oni także swoją reprezentację w nowosądeckiej radzie powiatowej. 

Udział radnych żydowskich by! aktywny, bronili oni interesów swoich pobratym­
ców, często też wspólnie z radnymi polskimi bronili interesów ludności miejskiej . . 

Żydzi Sądecczyzny (zwłaszcza zaś Nowego Sącza) wykorzystywali także swoją 
autonomię. Posiadali oni bowiem swój samorząd w postaci żydowskich gmin 
wyznaniowych, tzw. kahałów, które rozstrzygały lokalne sprawy żydowskie 
i reprezentowały interesy ludności żydowskiej wobec władz polskich. Wybory do 
kahałów były traktowane serio, kandydatów wysuwały różne organizacje żydowskie, 
które często w samym kahale walczyły o swoje wpływy i władzę. 

Podkreślić należy także aktywność religijną ludności żydowskiej Nowego Sącza 
• · i okolic. Większość społeczności żydowskiej przestrzegała nakazy religii mojżeszowej,

wykonywała praktyki religijne i święciła szabat i święta religijne, rabini zaś cieszyli 
się autorytetem swoich religijnych podopiecmych. Jedynie Żydzi o lewicowych 
przekonaniach nie umawali wiary ani tradycji religijnych. Warto przypomnieć, ie 
Nowy Sącz był ośrodkiem żydowskiego kultu religijnego, gdyż tu majdowal się grób 
żyjącego w XIX w. cadyka-cudotwórcy Halberstaamma, który był miejscem 
pielgrzymek żydowskich. 

Spora - większa w Nowym Sączu, mniejsza w in�ych miejscowościach·'sądeckich 
była aktywność politycma ludności żydowskiej - uwidocmi!a się ona pri.ede 
wszystkim w 2-giej Rzplitej. 

I tu należy się uwaga. Wbrew utartym w okresie powojennym stereotypom Żydzi 

zamieszkali w Polsce, a także i w Sądecczyźnie w okresie międzywojennym byli 
politycznie r.ozbici na różne organizacje i orientacje, które się nawzajem często 
zaciekle zwalczały. Na naszym terenie w tym cŻasie działało szereg partii politycznych 
i organizacji żydowskich o zróżnicowanej orientacji i programie - od organizacji 
i charakterze konserwatywno-prawicowym do skrajnej lewicy. 

, młodych Żydów do wyjazdu do Palestyny. Organizacje te urządzały odczyty, 
akademie, obchody okolicmościowe, prowadziły tzw. akcję szeklową czyli zbieranie 
funduszy na rzecz emigracji do Palestyny. Od r. 1933 na odctyty zapraszano 
uciekinierów z Niemiec, którzy 1.apoznawali zebranych z sytuacją w Niemczech po 
dojściu Hitlera do władzy. 

Prawicę reprezentowały organizacje ortodoksyjne, zakładające ścisłe związki W sojuszu ze syjonistami działali w Nowym Sączu syjoniści-rewizjoniści 
z religią mojżeszową, a także separację od ludności chrześcijańskiej, od polskiej posiadający tu słabszą pozycję. 
kultury czy literatury. Na terenie Sądecczyzny w okresie międzywojennym działały W Nowym Sączu (słabiej w innych ośrodkach miejskich regionu sądeckiego)-
komórki ortodoksyjnej organizacji „Agudas Israel" (czyli Jutrzenka Izraelska), w okresie międzywojennym działały także żydowskie partie polityczne i organizacje 
zwanej popularnie Agudą. W wyborach sejmowych nie odgrywała większej roli, (w I. o orientacji lewicowej (posiadały swoje wpływy wśród pracowników najemnych).
1928 i 1930 ortodoksi sądęccy glosowali przewainie na Istę BBWR), większą rolę Organizacjami, które łączyły radykalizm �poleczny z ideą syjonizmu były Poale 
przywiązywano do wyborów samorządowych, a zwłaszcza do kahałów. Przed I-sz.ą - Syjon Prawica (działała w Nowym Sączu, Grybowie i Starym Sączu) oraz
wojną �wiatową w kahałach sądeckich mieli decydujące wpływy, które w okresie , radykalniejsza Poale Syjon Lewica, współdziałająca często z miejscowym PPS 
międzywojennym utrzymali w miasteczkach Sądecczymy (w Grybowie przewodzi! (wspólne wiece, akcje wyborcze). 
klan Halberstaammów, potomków cadyka). W Nowym Sączu musieli staczać walki ze Organizacje te dotykały często represje policyjne, gdyż ta ( w dużym stopniu syjonistami i ich wpływy malały. W wyborach do rady miejskiej w latach 30-tych słusznie) doszukiwała się w PS-L działalności wywrotowej _ szereg członków tej przywódcy ortodoksyjni wcl;odzili z listy BBWR, z którym ściśle współpracowali. partii wyznawało komunizm. Zwolennicy tej partii działali w na wpół jawnych 
· Aguda oraz działające na n�iym terenie innJ ori��cje ortodoksyjne �rganizowały ' , organizacjach młodzieżowych (np. ,,Jugend") i w popularyzującym idee marksizmu
tei różne imprezy, odczyty (np. w 1931  r. zorganizowano zjazd delegatów młodzieży wspomnianym już Żydowskim Uniwersytecie Robotniczym im. Maksa Rosenfelda. 
ortodoksyjnej z Małopolski). Przywódcą otrodoksów nowosądeckich by! miejscowy . W Nowym Sączu w okresie międzywojennym możemy także natrafić na ślady jeszcze 
adwokat dr Maurycy Korbel. · bardziej na lewo stojącego Ogólnożydowskiego ·Związku Robotniczego „Bund", 

Konkurencyjnymi dla ortodoksów były organizacje o orientacji syjonistycz!1ej. komunizującego wyraźnie. Partie lewicy żydowskiej nawet w N. Sączu w wyborach 
Syjoniści propagowali budowę państ'Ya palest�ktego, język hebrajski ( or!oµ2!csi , sejmowych i sa?1orządowych otrzymywały znikomą liczbę głosów, nie miały więc 
używali języ9 jidisz), europejski sposób życia (np. '§ ubforze ), byli bardziej <;>twarci . • wię�ego poparcia. 
w stgsunku �o .środowj* nieżydowskich. W, ą��ie .międzywojennym wpływy · W Nowym Sączu pewna (kilkunastoosobowa) liczba! tut. Żydów działała 
syjonistów w Małopolsce _wzrastały. Główną organizacją syjonistyczną była Or- w miejscowej komórce Komunistycznej Partii Polski, której przewodzili tu Mozes 
ganizacja syjonistyczna Małopolski i Śląska posiadająca szereg przybudówek. · Schuss, Szaja Beer false Kinderman, Abraham Lichtig. Byli to komunistyczni
Syjoniści dużą uwagę przywiązywali do wyborów zarówno sejmowych, samo- fanatycy, odnoszący się wrogą do jakiejkolwiek teligii, nie posadali już praw-
rządowych czy kahalnych. O miejsca w radach miejskich i kahałach walczyli w okresie dopodobnie żadnej narodowej śwadomości. · TADEUSZ 
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FIRMA ·,,MABI' 'Biczyce Dolne 86, tel . Nowy Sącz 207-95 
oferuje: 

• narożn iki i meble kuchen ne, sty l izowane
w okle i n ie  dębowej , także na  zamówien ie .

· Ceny h u rtowe, kon ku rencyj ne -·· 
n izsze o 30 proc . od prod ucentów

. krajowych ! 

-��,f Przedsiębiorstwo Detektywistyczne " 
;� . i Ochrony Mienia �
� ' �
I� , ,SEKRET - SERWIS" �; 
� � � 34-400 Nowy Targ, osiedle W. Witosa 2/l la � · 
�

poleca w ramach akwizycji i promowania wyrobów 1 
� : � • SEJFY � I :� · T �SY PANCERNE (stalpwo-betonowe) og- �� moodporne �·� + SZAFY METALOWE � � - ze skarbczykami i bez � � - różnej wielkości i rozmiarów � I� -� do mieszkań, sklepów, szkół i dla zakładów pracy, �' � - dla osób prowadzących działalność gospodarczą �1 � • Ceny wyrobów niższe średnio o 3 OOO OOO zł niż � � to oferują inne firmy na terenie kraju � -� T Powyższe wyroby producent dostarcza w ce- � � nie zbytu do siedziby zamawiającęgo l .. ij ,� + Płatności· dopie�o ·po dos.t�rczeniu�zamów10- , > � :� nego wyrobu ) . ! , • • , , • -. • , 
� :�,, • EV{entualne inforińacje telefoniczne pod nume-;: : , ., � � ·rem 650-22 w Nowym Targu (także wieczorem} i � t1 "����- l 

Przed tygodniem'ulegJ.i ·,,Cracovii". 'Tera? wymęczyli zwycięstwo z krakowskm1. ',,Wawelem". Zajmują drugą pozycję w tabeli, mając jednakową zdobycz punk-. tową z prowadzącą ,,Wisłoką" , I właśnie z dębiczanami przyjdzie toczyć na wyjeżdziC' �j�clynek ,,�andecjil\ Kiedy tel\ ?,tµIJ,ęf ,,fj!9s�,,Sąd�egB;;. t�llfi <p, rąk Czytelmkow, bę.dzie wszystko Jasne. Ja Jedńak J)lZ d'zi,s; � !Ji,aJa, zaryzykuJę., Twier4zę, . że chłopcy trenera Staoł$1awa �ap,lskiego, WY�!lją � .lll{eŚfj� ·9�ą11, i mrożonek 2:0, Niech te,pisane ·sł9wa ?N gi:; się nie zamienią. Wierzę w an,ibfoję,'w sztukę gry z kontry, w obiektywi� s,ędziów, w 'treherskte wycZ!ł�e., ' . .  : .Sportjest sportem i każde rozstrzygnięcie na'&isku należy przyją� ze stofckim spokojem. Mimo wszystko jestem optymistą. Wygramy 2:0. 
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Nowo otwarty 

Zakład 
Mięsno-Wędliniarski przyjmuje zamówienia . do sprzedaży . hurtowej wyrobów po cenach konkurencyjnych. N9WY SĄCZ, ul. Sw. Heleny 40, tel. 224-76 

Przedsiębiorstwo Handlowe 

' '  Mirtex' '

oferuje: 
e zegarki analogowe „Myama'. '
• zegary ścienne „Myama" .
• aparaty fotograficzne „Myama" - pełne au:-

tomaty 
• kasety video „Myama" - E- 1 80 z atestem .
e kasety audio „Myama" _, C-60, C.;90 .
• kalkulatory - 40 modeli
• sprzęt RTV „Myama"Sprzęt RTV „Myama" jest. produkowany na naszezamówienie na rynek polski . Nie wymaga przestrojenia. Odbiór natychmiastowy. Na każdy zamówiony towar· udzielamy .gwarancji. Zapraszamy do współpracy hurtownie. i sklepy; ·,, 
Biura ··handlowe:· P.H.H. ,,Mirtex" ·Nowy Sąc_z, 

ul. Dojazdowa 7, tel. 238-49, 238-.57, tlx 03253003 . · .  . \ . : ' .· 
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Nr .13 (36) GLOS SĄDECKI 

Swoje, . . 
nie swo1e· Kadzidło 
nie.· ... zbrzydlo 
M oże to podta zawiść przeze mnie 
przemawia, może chęć szyderstwa za 
każdą cenę (zaparę złotówek w pustawą 
coraz bardziej kieszeń), a może widzę 
świat inaczej, niż widzi to ktoś, kto bije 
czołem przed wielkimi nazwiskami, 
utrwaJonymi autorytetami, świetlistymi 
neonami. Wiele tych może, że człowiek
w końcu ponarzekać może. A jest i na co.
Otóż, nie lubię kadzideł. Nie lubię tego. 
błogostanu, gdy wygodnie umieszczony 
w fotelu ( pod ręką szampan, cygaro
i zloty druk), a obok człowiek, który
mnie chwali, kadzi mi, uwielbia mnie. 
Pożera mnie oczami, wpatrżony w każdy 
gest, przyjmujący pustawy belkoi za 

• filozofię na tyle oryginalną, że tylko ja ...
łapiący w lot każdy dowcip, który ty/kei
ja ... , drżący pod ostrzem mego wzroku,
bo tylko ... Nie znoszę takich sytuacji,
może dlatego, że ich nie znam, i ·tak
prawdę mówiąc nikt mi nie kadżi, nikt
mnie zbytnio nie chwali, nie powiększa.
No i dobrze, mogę zawsze spojrzeć bez
niepokoju w lustro, mając ten luksus, że
ten, którego w nim zobaczę jest mną.'

Fot. Jerzy CEBULA 

Stanisław Kuskowski urodził się 29kwietnia 1941 r. w Nowym Sączu.Studiował malarstwo na Akademii Sztuk Pięknych w Krakowie w pra­cowniach prof. prof. Zygmunta Ra­dnickiego i Hllnnny Rudzkiej - Cy­bisowej. Studia ukończył w 1967 r. Jest laureatem wielu cenionych na­gród na ogólnopolskich festiwalach,a jego prace majdują się w zbiorachmuzeów, kolekcjach prywatnychzarówno w Polsce jak i za granią. ,.Obecnie mieszka i pracuje. w No-
wym Targu. 

Niewielkim, nie mającym nic z dośtojeń­
stwa, z pewnej uroćzej pontyfikalności 
człowieka, który· coś tam na boczku 
robiąc bokami robi, który o coś. tam 
walczy, nie wykorzystując wszystkich 
swoich sil i możliwości ( gdzie czarna 
godzina?), który boi się jak każde po- ' 
czciwe i uczciwe bydlątko Boże · i ma 
niewielką nadzieję, że dojrzy go Ktoś, 
kto odmieni to codzienne, szare, idioty­
cznie potrzebne bytowanie. Tak sobie 
spokojnie bytując, czasami szlag mnie, 
traj'l(i., gdy słyszę wokót siebie miód, 
chwalbę. i zapach kadzidła.

Ten zapach kadzidła pochodził z pudla 
zwanego przewrotnie telewizorem. Zda­

'rza mi się czasami, zwlasżczagdy się jest 
na leciutkim kacu, uruchomić tę. nie­
szczęsną . wywlokę cywilizacji i zawsze
natykam się na ten osobliwy, drażniący 
mnie smrodek. Nic tam w środku się nie 
dzieje; nic nie udaje prawdy, nic nie ma 

' wartości autentyku. By być ·precyzyj­
nym, powiem, że interesują mnie tylko 
coraz częstsze audycje, w których sie­
dzący w studio mówią sami o sobie, albo 

.nej, od świata sztuki, dokonań artys­tycznych, tak jak nie może oderwać sięod swoich korzeni, '·pamięci, marz.eń.Wtedy po prostu przestaje być istotąludzką, a więc nie jest już nim wcale,zmieniając się w robotoidealnego kon­sumenta tego, .co mu kultura masowopodrzuca, błąkającego się w jej iluzory­cznych mitach i konkretnych odpad­kach. Dlatego obecna wystawa Kus­kowskiego zmusźała do przewartościo­w,ania$wojego stosunku, w tym wypad-

o jednym zpośród nich, czyli tzw. Boha­
terze. Taki np ... Magazyn 102". Siedzi
sobie bohater, specjalnie dla mnie przez
telewizję wybrany - telewizja najlepiej
wie, czego ja chcę. Siedzi i prowadzi
rozmówki z ludźmi zaproszonymi przez
niego da audycji; a którzy to zakłopota­
nemu (oczywiście) bohaterowi pomaga­
ją prowadzić program. Ludzię ci zawsze
są niezmiernie zaskoczeni, że zostali
zaproszeni i udają, ie jeszcze przed chwi­
lą byli myślami od ulicy Woronicza
bardzo daleko. Nie wiemy, czy honoraria
mają już w kieszeni, czy dopiero w/i:asie,
natomiast doskonale wiemy, że mają
kadzić bohaterowi. Łatwo to im. przy­
chodzi, gdyż bohater rewanżuje się tym

. samy'!!, tak że po kilkuminutowej roz­
mowie na ty, z aluzyjkami do prywat­
nych spraw. i sprawek ( to po cholerę
odbiorca) obaj już rozmówcy latają tak
wokół swoich zasług i wielkości, jakby
przed kamerą wyrosły im skrzydła.

- Ty wtedy, zrobiłeś ten program.
- Tak, ale tylko dzięki tobie.

dnie", Zaczepka" itp., niekiedy są tointerpretacje, co prawda. dość ogól­nych, ale w granicach porozumieniaz odbiorcą, stanów emocjonalnych,psychicznych, jak: ,,Zaduma", ,,Ocze­kiwanie" I i II, z kolei pewnych refleksjiogólnokulturowych lub filozoficznych: ,,Luna", ,,Czas,", ,,Wyjście w prze­strzeń". Nie brak i takich obtaz<'>w,które sugerują.przedmiotowość, figura-lność, a jednocześnie poprzez znakowe wykorzystanie tytułów wzmacniają-

ku, do malarstwa, była próbą odpowie� cych swoją wymowę: ,,Sternik", ,,Przy-dzi na to, czy sztulca może jeszcz.e od- lot". (Jest rzeczą pewną, że właśnie działywać i;i.a zblazowany i wciśnięty w tytułach znajduje się wiele informacji, w sztywne realia umysł, p�óbą spraw- które niekiedy „naprowadzają" odbio-
dzenia, czy jeszcze Fdzieś tam w _głowie rcę na 'trop, inny� razem zaś ironicznie 
została choć nitka wyobraźni, okruch go ·dezońentują, np. ,,Nr 4'', ,,Bardzo 
wrażliwości. , ładny". Podobnym celom służy okreś-. 
· · ł · K k k. · ·1 !one i.znakowe użycie ramy ::.:_ obrazy: S .tams aw us ows i wystaWI osta-tnio w małej Galeńi BWA w No- ,,W złotej ramie''., ,,Verdun'} 
wym Sączu 21 swoich płócien. Powiedz, Ale przede wszystkim artysta tworzy 
my od razu, żeby nie było żadnych malarstwo całkowicie odrealnione, no, 
wątpliwości: obrazów elitarnych, trud� może , z nielicznymi wątkami pewnej aluzyjhości abstrakcyjnej i widać, żenych w percepcji, na dość jednolitym, ' czuje się w tym dobrze, że jego sżtukawysokim pożiomie \lfłystycznym. Wy- jest twórcż<_>ścią intuicyjną raczeLniżZ• · · I N s daje się, że Kuskowski z powodz.eniem · • · · 1 , ycre p astyczn. e w owym ą-. zrealiz.· ·owa ł. v/ swoiei twórcz .. ości' ideę· wymyślo,ną,'co nie przekreśla oczywiś-czu nie dosta� Q.am zbyt wie- , , cie myśli, pomyśhi fj J pracy ifad<ob-. lu przefyć artystycznych, o któ- malarstwa czystego, w którym znacz.e.. . raz.em, fjak zawsze technicznie dosko-'rych moglibysm, y bez wątp11·wości· po- nia: 'uja\wiają się nie po' ,, p' rok opo··wi. ·a'da. ałyni. Ab tr k „ l . v. k . n . . ; . · · s a cyJne o eJe A'.US o:ws-wiedz.ieć, że należą' dÓ tych . zjawisk, nie literackich historyjek, c'zy opis kon� kiego, o formach nieregularnych,. które utkwią w nasz.ej pamięci, wpłyną kretnych · prz.edmiotów, postaci, wyglą� wzburzonych, . niekiedy tylko z lekka W pewien - choćby W nikły - Sposób . dów, lecz wskutek zderzenia form barw- pajgeą�etryzowąny�,\:l · �przez ,llolSU-na nasz stósunek1do sztuki; słowem,. nyoh; potraktowanych ,raz dysop.anSO'- gero�anie bryły; aluzję 'postaci; czy . . poszerzą �cę rtasz.ego:bycia w kw-· wo, raz .harmonijny.ch,układów •piani, podżillipłas�iyzhynl\'dającesięwyod-. turze. Świat zmienił się i nasza jego wykreowaniu specyficznego n a s t r o- rębnićczęści, pozbawionesącałkowicie ocena również. Kultura duchowa zo- j u, dzięki czemu chce jednak powołać anegdoty, , cieszą lub drażnią wzrok stała wyparta gdzieś na obrzeża prawie do życia świat kondycji ludzkiej, eleme- migoczącą, gęstą materią malarską. niebytu,· miejsce. refleksji, wyobraźni, ntamych spra"'. tąkich, jak: poczucie J:"oqny,b.ame,;-r:�aJąM�ięj�zy ele-zadumy �- \YJa!!ęY!)) \o.�. _i.ajęła w- . ' �gr9iciµ3:; p_ra�en,i� �ą.�wJ lę� ht- ' .:f/-ł-, 'I ent .. ,,.-,· d .. ,m le, .�.P ... rv. 'iorp.1., •. aln. e1 .',·'<;' 'c,ę. lł .,.o .. ba goń za czymś rrfaforialnie namacafuym1 nienia; refleksja' nachobą'i'rżeczywi's:: ·r�ch 7Q;g�ą;e1o�tro�eJ k9mplika­sprawdi.a!nie. Warfosciowyll)., ekonmfu- toscią.' Pewnych t prześłaii m'ożftil'.". się. CJi; trańsf opnacji', ciasruńhacierają się, ' cznie zasadnym: Zapómriieliśmy 'jaj: ' dorozumiewllć,'artystil 'k&iuje 'ci.asami czasafui fJńtrisiująze s66ą� Pt:Żean:iio� · prawie o tym, że jeżeli człowiek ma być· sygnały np: w postacj ·dającej się' skon- {tern 'Pflicy ll)aiarza jest''pizes(&eń-; �y· · w pełni człowiekieni,to nie może ani na kretyzować sytuacji plastycznej - ob- pełniona świetlistą mateńą, która poja-chwilę od.ciąć się od kultury _symbolicz- razy: ,,Wianki", ,,Flądra w samo polu- wia się nagle, nieocz.ekiwanie tworząc

- Jesteś za skromny, bo gdyby nie
twoje słowa. · 

- No tak; ale zafascynowala...mnie
twoja muzyka. 

- X-a zachwyci/a i muzyka i Śłowa.
Taki mniej więcej schemat ma roz- ·

mowa i wiemy; że program, o którym
tokowali bohaterowie wkrótce telewizja
nada na własne (niby nasze) życzenie,
a główny bohater pojawi się jeszcze
w telewizji śniadaniowej, W Teleeksp­
resie, da Panoramie wywiadzik itd., żeby
go załatwić w ciągu jednegó dnia. Trzeba
przyznać, że to przynajmniej oszczędne.
Innym przykładem może być ciągła ko­
łomyjka kabaretowa. Jeżeli twórca zła­
pie jakiś temat, poetykę, styl to przez
lata powtarza, modyfikuje zgodnie z po­
trzebami współczesności. I tak od cza­
sów Gierka można ciągnąć ten sam
tasiemiec, w chwilach przełomowych ro­
bić z niego powtórki, w fhwi/ach kryzysu
twórczego różne mieszanki, c.octai/e,
przy tym nie należy zapominać o wspól-

. twórcach programów, którzy jak zawsze
niespodziewanie zaproszeni zjawią się
w studio, by licytować się w przymiot­
nikach. opisujących wielkość mistrza.
W ten' sposób to można dochrapać się·
bardzo łatwo emerytury, robiąc jeszcze
·wrażenie, żejes{ się w samym cehtrum
zainteresowań. Samozadowolenie spły­
wa na wszystkich, a pępek świata po­
krywa coraz bardziej wonna mgła kaązi­
dla. Kiedyś poeta oświeceniowy coś na­
pomyka/, że można się z tego-zapachu
udusić, ale nasze pósJpeerelowskie ka-.
dzid/o jest widać takiej jakości, że żyć
w nim warto, a umrzeć nie można. JAWNIAK 

układy skupienia zawierające w sobie ruch (,,Wianki", ,,Przylot"), czasamijakąś dram,atyczną energię kierunko­wą, która kształtuje płaszczyżnę obrazu(,,Verdun", ,,Zaczepk�", ,,Zaduma" itp.). Ta interpretacja rzeczywistości,zarówno tej realnej, jak i psychicznej,wyobrażonej, albo .głęboko zakorze­nionej w kulturowych kontekstachprzeobraża się w·· rytmiczne układybarw, dramatycznie skontrastowanychgier świateł i cieni, trudnych do zdefi-

Strona 9 

Władysława Lubasiowa 

Elegia na śmierć 

. Jerzego )'.'lliemojowskiego, � 

Jerzy, to miało być na S?.CZęście -- ten kieliszek, co piysnąl w Twej dłoni...Za oknami jesienni! się Beskid, . w okno liść przekwitły żaglądal, a my o wiośnie ... ... Pamiętam nasze §cieżki uplaźnei ognisk hamasiooy taniec, kiedy wiatr buszował-po halach . to ... i przetarłeś okulary dłonią, · jakbyś chciał przywołać CIJ:J. odgonićtamten czas... · 
Jerzy, przecież właśnie zaczęła się wiosna, nawet nad Hampśtead kloriy zaśplewaly,słońce szarpało chmury złotą szpilą · kiedyś wyszedł - · 
i nie powróciłeś ... 
Jak to się mogło stać? 
Jak. .. � nad Twoim grobem nie zaduje nigdy wiatr halnyani echo nie huknie: wstawaj! niebezpieczeństwie naszych górślebóda. · 
Pogrzebany w mieścienieswoim, obcy tam zawsze emigrant, zachowaj na Sąd Ostateczny
krzyk miłości krwawiącej. 1989 

jego wewnętrzne powiązania, · treści 
emocjonalne i ekspresyjne. Jest to jak gdyby zaproszenje do wyzwolenia sięmożliwej wyobraźni odbiorcy, do gryjego wrażliwości z niewątpliwie orygi­iląlną wyobraźnią twórcy. „Ale TObak się lęgnie i .·w bujnymkwiecie." W folderze o twórczości ar­tysty wypowiadają· się dwaj krytycy,szukając w jego biografii artystycznejwielorakich powiązań z prz.eszłością.Nie miejsce wymieniać tutaj wszystkie nazwiska, niemniej obaj krytycy wska-·zują na koneksje z Turnerem. I tak jakw londyńskiej Tate Gallery kilka salpoświęconych angielskiemu twórcy znieczula w końcu odbiorcę na jegotwórczość, tak i obrazy Kuskowskiegopo dłuższym oglądzie niogą uczynićwrażenie zbyt monotonnych, ,,jedno­tematycznych", wystawa jawi się więctrochę jako zbyt mało zróżnicowana,dynainiczna. Niewiele dobrego da siępowiedzieć też o sposobie prezentacjidzieł. Co prawda przygrywa muzyka 

ni owania · przekazów czysto malars- z magnetoforiu, a podczas wernisażu na , 
kich. video można było oglądać film o malas 
W · k d , · · · , rżu i jego pracowni, przysłuchać się stosun .. u . o wczesme3szeJ twor-czości ( obrazy z wystawy pochodzą jego opiniom na swój temat i sztukę, to 
z . ostatnich paru· lat)· widać wyraźnie 

jednak wiele do życzenia pozostawia 
rozjaśnienie palety.�· co.prawda czerń sposób oświetlenia· ekspozycji. Niektó­
dalej jest dominantą kolo.cystyczną, ale re. obrazy są przecięte snopem świada, 
w <lufo mniejszym stopniu _ przeła- jeden obraz ginie zupełnie w cieniu stor, 
mana zostaje też pewna statyczność . gdy ściana obok razi odbitym światłem, 
dawniejszych prac, faktura staje się czasami też trz.eba oglądać obrazy.pod 
czasami nieco pobrużdżona tracąc delie dziwnymi kątami widzenia, gdyż cień 
katność oieodrtiku .. Cykl ;,Powstanie 

oglądającego (reflektor znajduje się np. 
Warszawskie", który poprzedził obec- za nim) czyni na płótnach dodatkowe, 
· ny z.estaw, był rekonsł.nłkcją. reakcji . acz nieprz.ewidziane efekty plastyczne. 
emocjonalnych; zapisem poczucia stra- Równieżfolder nie tylko, że nie zawiera 
chu, Źagrożenfa, metaforą apokalipsy. spisu prac, ale jest po prostu, jeśli 
Czyżby bytterai uprawniony wniosek,, ,.chodzi o stronę informacyjną·, ,,rybką" z.zabriańskieJ.· wys .. tawy artysty. · że,. µialarstwo · Kuskowskiego: staje ·.się optym1stycmiejsżą interpretacją świa- Iw. ystawa Kus�?wskicgo skł� do 
ta? . . kontemplacj11poszerzapoJIIlOWa-

Obrazy Kuskowskiego zmuszają nas nie świata .. Obrazy nowotarskiego (?) 
do szuk�nia odpowiedzi: co to wszyst- artysty łączą w sobie oryginalną urod� 
ko znaczy ,i)�k1Jeśt-śćhl tego/i{' Jll.B �, barwy,u"szlaćhJ:tnością raktury,. Jest to 
tamtego płótna? 'Ale artysta nie daję prawdziwe malarstwo nic mające nic 
tutaj jasnych i łatwych odpowiedzi.. wspó1nego z omilmentacyjriością. Kus-
Czasami tylko podpowie poprzez tytuł kowski jest artystą, który pokazuje, i.c 
możliwości kierunku odczytania dzieła. P!ękn� 0_braz i po�om artystJ:"czny to .•
��pJ���d�io[�:��?'�:(9�kj� a,�thrrtoc: 1 ,Pl�·poJęcJa�pol);CYJnC. Qgl�aJąc:os�: · SC1 do otwarcra się ku 'sztuce 'dd wy- truo w �ą� kil� wystaw _Plastycz 
( .' C • • ,,<CJ! , ' ' • le ! • ;. , ·a: , ,'. ,nych; rmeniących Się ·prawdziwą szłU• 
n1�fflJ�f;I1�!nib�J':::z:. -'bit' ką;dol�·można �o,wniosku, że Kus�• . , · · · · , ' ,. ·" c : kowsk1 J est sztuki fałsz.erzeim Gdybyzb1orc;i musi byc przygotowany .do na- . . b ł k. h f: ł · potkania różnych znaków i zawartych więceJ Y O ta ic a sz.erzy ··· 
w nich treści, by zrozumieć sens dzieła, Marek BASIAGA · 
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Strona 1 O GLOS SĄDECKI' 

Przedsiębiorstwo Transportu i Sprzętu Budownictwa Komunalnego 
w Nowym Sączu, ul. Grottgera 3, -ogłasza, że sprzeda w drodze , · 

przetargu nieo.graniczonego: 
1. samochód Kamaz 541 O, nr rej. NSA577P, stopień-zużycia 75 %, cena wywoławcza 39.000.000 zł
2. samochód �Kamaz 541 _0, nr rej. NSA923A, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza 39.000.000 zł
3. samochód Jelcz 315, nr rej. NSA303C, stopień zużycia 78 %, cena wywoławcza 35.000.000 zł
4. samochód Jelcz 315, nr rej. NSA307C, stopień zużycia 78 %, cena wywoławcza 32.000.000 zł
·5. samochód Żuk A-05, nr rej. NSA895C, stopień zużycia 78 %, cena wywoławcza 9.500.000 zł
6. samochód Żuk A-11, nr rej. NSA642A, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza 11.500.000 zł
7. samochód Autosan H9-21, nr rej. NSA162C, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza

Nr 13 (36) 

Al'TO-KO\IIS 
Nowy Sąc,z, Al. Piłsudskiego 

tel. 261-11 wew. 506 

Sprzedaż sąmochodów. 

Przyjmuje samochody osobowe 
i części samochodowe 

. do komisowej sprzedaży. 

Przyjmuje zamówienia 
na przywóz samochodów z USA. 

CENY KONKURENCYJNE. 

,_ 

-

60.000.000 zł -·
Przedsiębiorstwo 

Handlowo-Usługowe 
8. cementonaczepa CN-166, nr rej. NSA652P, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza 24.000.000 zł
9. przyczepa D-83, nr rej. NSA986P, stopień zużycia 70 %, · cena wywoławcza 15.000.000 zł .
1 O. przyczepa H L8011, nr rej. NSA816P, stopień zużycia 70 %, cena wywoławcza 16.000.000 zł
11. koparka samochodowa K..(407, nr rej. NSA607P, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza

62.000.000 zł _ · · .
1-2. koparka samochodowa K-407, n� rej. NSA929C, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza

62.000.000 zł
13. koparka gąsienicowa K-606,' nr inw. V-580/501, stopień ·zu�ycia 75 %, cena wywołacza

60.0QO.ooo zł. · 

ASpol 
Bezpośredni importer 

i hurtownik 
w Warszawie, 

ul. Świętokrzyska 14b, 
tel./fax 27-61-27 

urućhomilo swój oddział 
w Nowym Sączu-Biegonice, 

ul. Elektrodowa, 
tel. 203-84, 236-10. 14. ładowarka Ł-34, nr iriw. V-580/479, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza 200.000.000 zł = Zaprasza sklepy i hurtownie 
po atrakcyjne towary 
spożywcze z importu 

15. samochód Star-Bet, nr rej. NSA483F, stopień zużycia 75 %, cena wywoławcza 47.000.000 zł
- 16. samochód Jelcz 317D, nr rej. NSA070F, stopień zużycia 78 %, cena wywoławcza 30.000.000

zł ( li przetarg) i produkcji krajowej. 

17. samochód Jelcz 317D,_nr rej. NSA670F, stopień zużycia 78 %, cena wywoławcza 25.000.0Q_O -
Przy większych ilościach 

towar dostarczamy własnym 
transportem. 

= 

zł ( li przetarg) . 
Przetarg odbędzie się w dniu 27 maja 1991 ha terenie PTiSBK w Nowym 
Sączu, ul. Grottgera 3, o godz. 10.00

-

Wadium w wysokości 10 % ceny wywoławczej należy wpłacić w przed­
dzień I.ub w dniu pr�etargu do_godz. 9.00 w kasie przedsiębiorstwa. 
Samochody i sprzęt można oglądać na terenie bazy PTiSBK w N. Sączu, ul. 
Grottgera 3, w godz. 7.00-9.00 od dnia ukazania się ogłoszenia do chwili 
rozpoczęcia przetargu. 
Zastrzega się prawo odwołania· przetargu bez obowiązku podania przy­
czyny. --

--, 

5 Za wady ukryte przedsiębiorstwQ nie ponosi winy. 

· ·-' I GRODZKA 
..... 
I I . SPÓŁDZIELNIA MIESZKANIOWA · I I .. WNO�SĄCZU ·. I 

I zatrudni od zaraz · I I

. , 
GŁÓWNEGO 

l(Sl�GOWEGO 
I . .. . . , � I Wymagane kwalifikac1e: . I I • . wykształcenie wyższe ekonomiczne lub I 
I średnie ekonomiczne i uprawnienia bieg- I I łego księgowego . . II • 8Iatpracy zawodowej, w tymSnastanowi- I 
I sku samodzielnym .· I 
I · Oferty należy składać na adres: I I Grodzka Spóldziel:nia I I Mieszka:nlowa w Nowym Sącza, I 
I al. Grodzka 30, pokój :nao 14 -

1·

BPU „MAXIM-tour", . 
ul. Narutowicza 8, tel. 216-04 oferuje: 

* wycieczki szkolne
* wycieczki zagraniczne: Grecjil, Włochy, Hiszpania, Szwecja'
* 'przejazdy: Grecja, Anglia
* wczasy nad morzem - Dźwirzyno, Zakopane, Grecja; Włochy,

Jugosławia, Hiszpania. 
* kolonie letnie dla dzieci w Polsce i za granicą
* Pielgrzymki - Częstochowa, Licheń, Medjugore, Fatima, Wło­

chy - Rzym - Lourdes.
* Wynajęcie autokarów.

. ·

REJONOWY ZESPÓL 

USŁUG PROJEKTOWYCH 

N owy Sącz, ul. Kilińskiego 66, 
tel. 235-57 

• 23 lata działalności
e 1000 dokumentacji rocznie

· Ceny usług:·

., 

1. Projekt indywidualny- 1 800 OOO,-· 
2. Projekt typowy -· 620 000,-
3 .. Plan realizacyjny-· 189 .000,-
4. Projekt powtarzany -. 700 000;-
5. Kosztorys uproszcżony-· ·· 90 000,-
6. Aktualizacje i plany jednostek osad­

niczych oraz plany szczęgółowe.

\ 

_, KRÓTKIE TERMINY. 

Oferujemy duży wybór 
projektów typowych. 

- ' ( ' 

ZAWIADOMIENIE 

;/ 

Komisja Inwentaryzacyjna Rady Miejskiej m. Nowego SfCZ& uprzejmie informuje, że zgodnia z art. 17 ust. 4 ustawy z"dnia 10 
maja 1990 r. -przepisy wprowadzająca us\awę·o samdrzą�ie terytor/a�nym i us�w, o pra�ownikach sa�orządowych (O_z.U. Nr 32, poz. 191) wy kj a di w dniach od 6.05-4.06:'1991 r. do pubhcznago wglądu spisy 1nwentaryzacy1ne cztśc! mo_ema
Skarbu Państwa podlegającego komunalizacji. Spis obejmuje tereny zlokalizowana po la,nj stronie rzeki K��oen.'ca 1 
Ounajac (z wyłączaniem "6u) i obejmuje osiedla: Biegonica. Centru\", Hala_na, Kaduk, Dąbr�ka, _Gorzków. Koholskoego,.Millenium, Nawojowska. Poręba Mała, Przydworcowe. Stare Miasto, Wólko. Zawada, Szu1sk11go I Wo1ska Polskiego. 
Osoby prawna i flZ'fczna. których dotyczą ustalenia �awarte_ w spisie mog� zgła�at, S)V-Oje za_strzażania do Komisj!
Inwentaryzacyjnej mającej siedzibę w Urzędzie Miejskim; Rynek 1 -: Ratusz. pokó1111 33. codzoanme (oprócz sobót 1 
niedziel) w godzinach od 8 - 14. 

PmwadaiClllcy Komisji lnwlll118ryncyjnej WŁADYSŁAW MIKULEC 

OGŁOSZENIA DROBNE 

T Usuwanie zębów w znieczuleniu o­
gólnym (narkozie), lek. stomatolog Ja­
cek KW AŚNIOWSKI, Szczawnica, ul. 
Języki 4a, tel. 25-49 . 
T Mieszkanie własnościowe w Cz.ęś­
tochowie (50 m2 ) zamienię na podobne 
w Nowym Sączu. Oferty „Głos Sąde­
cki", ul. Narutowicza 6, III p. 
T Prawdopodobnie na dworcu WPK 
(przystanek linii „21 ") lub w Piwnicznej 
zgubiono czarną saszetkę z dokumen­
tami. osobistymi oraz pokaźną sumą 
pieniędzy. Zgubę prosimy oddać - za 
wysokim wynagrodzeniem - do sek­
retariatu dworca PKP, tel. 218-05. 
T „LING WIST A" - Biuro Tiuma­
czeń z języków obcych, ul. Skrzeszews­
kiego 10/57 i Rynek 22, I p. Nie re­
klamujemy się sloganem „u nas naj­
taniej". Pytamy jedynie: ,,Dlaczego 
KTOŚ kradnie nasze tablice firmowe?" 

� T Zamienię mieszkanie kwaterunko­
we w Zabrzu (63 m2, 3 pokoje, gaz, 
WC) na podobne w Nowym Sączu lub 
okolicy. Oferty listowne - Roman 
Folfas, 41-800 Zabrze, ul. 3 Maja 87 B/8. 
T Balony metalizowane. 19 wzorów z 
urządzeniem do napełniania. Sprzeda 
importer. Cz.ęstochowa, tel. 22-01-26. 

, ; T Auto-Komis Ńo�y Sącz, AL Pił­
sudskiego, tel. 261-11 wew. 506. Poleca: 
sprzedaż samochodów . osobowych, 
przyjmuje samochody i części samo­
chodowe do komisowej sprzedaży. 
Przyjmuje zamówienia na przewóz sa­
mochodów z USA - ceny konkuren­
cyjne. Czynny od 9 do 17. 

,. 
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16 maja - c;i:wartek 

program I 

8.00 Dzień dobry-poranny magazyn 
rozmaitości 

9.00 Wiadomości poranne 
9.1 O Domowe przedszkole 
9.35 Sto lat - magazyn - ubezpie­

czeń społecznych 
9.45 "Heroina" (5-ost.) -serial sen-

sac. prod. ang. 
11.55 Aktualności Telegazety 
12.00 - 15.55 Telęwizja Edukacyjna 
12.00 "Powiedz mi, dlaczego?" 

-Zwierzęta .prehistoryczne 
12.30 Z ,naszych dziejów - Jan Ili 

Sobieski - odsiecz wiedeńska 
13.00 Fizyka - O pomiarach ciepła 

i temperatury 
1 3.30 Cisza i dźwięk -Ana Lara ( M ek-

syk) 
14.00 Agroszkoła - Uprawa róż 
14.30 Przez lądy i rnqrza - W gąszczu 

· języków Afryki 
15.00 Ministerstwo Edukacji Narodo­

wej informuje 
15.05 ".Duch romantyzmu" (12) - se-

rial ang.-franc. 
15.55 Program dnia 
16.00 Wiadomości popołudniowe 
16.10 Video-Top 
16.20 Dla młodych widzów: Kwant 

oraz film z serii "Powiedz mi 
dlaczego?" � "Ssaki" 

17.15 Teleexpress· 
17.30 Prawo prawa - Czy zwierzęta 

. znają prawo? 
17.45 "Z różnych stron" (Stryj, Bory-

sław, Truskawiec) 
18.1 O "Woldenberg" � film dok. 
18.50 Magazyn Katolicki 
19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 "Heroina" (5) - serial sensac. 

prod. ang. 
21.00 Pegaz 
21.30 Wszyscy na jednego 
22.30 Studio Festiwalowe Stuaenckie-

go Festiwalu' Piosenki . 
22.45 Wiadomości wieczorne 
23.00 Standardy jazzowe -Jazz Band 

Ball Orchestra 
23.35 Język B{lgielski 

program li 

7.55 -11.00 Telewizja $niadaniowa 
7.55 Powitanie 
8.00 CNN - Headline News 
8.1 O Magazyn Telewizji $ńiadaniowej 
9.35 "Denver" - ostatni Dinozaur" 

- serial dla dzieci prod. USA 
9.00 Transmisja obrad Sejmu 

15.30 Powitanie 
15.35 · "Denver . - ostatni Dinozaur" 

-'serial prod.1USA
16.00 Magazyn Krajów Nadbałtyckich 
17.00 TelekJinika dr. Anatolija Kaszpi-

rowskiego 
17.30 Czarodziejski flet Mozarta -rep. 
18.00 Programy lokalne 
18.30 "Cudowne lata" (45) - serial 

USA 
18.55 Magazyn 102 
19.25 Sztuka improwizacji-gra Pana-

jot Bojadżijew 
20.00 Studio Sport 
21 .00 Ekspres reporterów 
21.30 Panorama dnia 
21.45 Sport 
21.55 Perły z lamusa: "Daj mi swe oczy" 

- film fab. prod. franc. 
23.30 CNN - Headline News 

17 maja - piątek 

Program I 

8.00 Dzień dobry-poranny magazyn 
rozmaitości 

9.00 Wiadomości poranne 
9.1 O Domowe przedszkole 
9.35 Szkoła dla rodziców 

10.00 ''.Chłopi" (6)- serial TP 
11.55 Aktualności Telegazety 
12.00 "Było sobię życie'! (20) "Mięś-

nie i tłuszcz" - serial anim. 
12.30 Historia - Wystrz;;ił z Aurory 
13.00 My dorośli _ 
13.30 Galerie świata "Ermitaż" 

- "Sztuka francuska li polowy 
XVIII w." 

14.05 Agroszkola - Sarno zdrowie 
14.35 W poszukiwaniu Indii - Dżarn­

rna czy Yarnna - film dok. 
1 Ś.05 Kim być? -program dla piętnas­

tolatków 
15.30 "Jak podróżować bez map" 

-film dok. 
15.55 Program dnia 
16.00 Wiadomości popołudniowe 

16.10 Video-Top 
16.20 Dla dzieci: Lizak 
16.45 Dla najmłodszych: Ciuchcia 
17.05 Język angielski dla dzieci 
17.1 5 Teleexpress 
17 .35 Raport - przegląd wydarzeń 

międzynarodowych 
18.00 1 O minut 
18.1 O "Chłopi" (6) - serial TP 
19.00 Ekspres gospodarczy 
19.1 5 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 "Sprawy rodzinne" (2) - serial 

wioski 
21 .35 Zespól "Zapis" przedstawia 
22.15 Weekend w Jedynce 
22.25 Wiadomości wieczorne 
22.40 Kinomania - magazyn Krzysz­

tofa Gostkowskiego 
23.1 O Studio Festiwalowe Studenckie­

go Festiwalu Piosenki 

program li 

7.55 Powitanie 
8.00 CNN - Headline News 
8.1 O Magazyn Telewizji $niadaniowej 
8.35 "Denver - ostatni Dinozaur" 

- serial prod. USA, 
• 9.00 Transmisja ob.rad Sejmu 

15.30 Powitanie . 
15.35 ·"Denver - ostatni Dinozaur" · 

- serial USA
16.00 Dwugłos o Niemcach - progr. 

publ. 
16.30 Wzrockowa lista przebojów Ma­

rka Niedźwieckiego 
17.00 "Przychodnia wszelkich dolegli-

wości" (23) -serial australijski 
18.00 - 21 .30 Programy regionalne 
21.30 Panorama dnia
21.45 Sport
21 .55 "Dobry ojciec" -film fab. prod. 

ang. reż .. M. Newell, w roli gł. 
Anthony Hopkins 

23.20 CNN - Headline News 
23.35 Noc z Anteną 5 

18 maja - sobota 

program I 

7.00 Wsobotęrnno -:-- rnagazyn infor-
macyjno-gospodarczy 

7.45 Tydzień na działce 
8.15 Piłkarska kadra czeka 
8.35 Ziarno - program Red. Katolic­

kiej 
9.00 Wiadomości poranne 
9.1 O 5-1 0-15 program dla dzieci · 

i młodzieży oraz film z serii "Było 
sobie życie" (20) 

10.35 Język angielski dla dzieci 
10.40 Na zdrowie -, program rekrea-

cyjny 
11 .00 Wojna i pokój -wojskowy pro-

gram' publicystyczny 
11.25 Telel(llizyjny Koncert Życzeń 
11.55 Aktualności Telegazety 
12.00 "Siódemka w Jedynce" - fran­

cuski program satelitarny 
13.00 U siebie -- magazyn mniejszości· 

narodowych , 
13.30 Z Polski rodem -magazyn polo­

nijny 
14.00 Walt Disney przedstawia 
15.15 Wesele na Kurpiach -Zaślubiny 

- film dok. M. Adamka 
15.45 Loża - magazyn teatralny 
16.1 O Rokendroler 
16.35 Butik-program Grażyny Szcze­

. śniak 
17.15 Teleexpress 
17 .30 '.'Bo wolność krzyżami się mie­

rzy" - film dok. K. Szrnagiera 
poświęcony sylwetce gen. Włą­
dysława Andersa 

. 18.50 Z kamerą wśród zwierząt -Ter-
rarium w Sztokholmie 

19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 "Pieśń słoneczna" ....,.. film prod. 

wlosk.-arneryk.-ang. reż. F. Zeffi, 
relli 

22.1 O Inni ludzie 
22.35 Wiadomości wieczorne 
22.50 Sportowa sobota 
23.35 "Ojciec chrzestny n·' cz. I film 

prod. USA· 

program li 

7.25 „Bóg-Honor-Ojczyzna" 
7,55, Powitanie 
8.00 CNN - Headline News 
8.1 O "Kapitan Planeta i Pianetarianie" 

(1 O) � serial anim. prod. USA 
8.35 Magazyn Telewizji $niadaniowej 
9.15 Mister Jaś Fasola - prog. roz­

rywkowy 
9.45 Magazyn Telewizji $niadaniowej 

10.00 CNN - Heaqline News 
10.40 "Cudowne. lata" -,serial.pr0d. 

USA• 
11.05 W świecię ciszy - progra'trl dla 

niesłyszących · · ' ' · 
11.25 Bóg Honor Ojczyma -J„Wysżli­

śrny na brzeg" - film dok. 
12.25 Klub Yuppies programu 5-10-

15 i film "Przygody Supermana" 

Gł.OS SĄDECKI 

13.25 Zwierzęta świata "Góry orłosę­
pa", cz. 11-tilrn dok. prod, ang. 

13.50 Renata Kunkel -laureatka kon­
. kursu W. Lutosławskiego 

1 4 . 2 0  „B ó g - H o n o r - O j c zyz n a" 
- ,,Szarża" - film dok. 

14.50 Program dnia 
15.00 "Klub prof. Tutki" - serial TP 
15.30 "Santa Barbara" - serial prod. 

USA 
17 .00 Bóg Honor Ojczyzna -,,Kolejne 

wesele w kraju bigosu" 
17.30 Punkt widzenia -bis 
18.00 Program lokalny 
18.30 „K lacja na cztery ręce" -prog. 

. puol. kult. 
21.30 Panorama dnia 
19.30 Studio SRort 
20.00 Stefania Toczyska w Teatrze 

Wielkim im. St. Moniuszki w Po­
znaniu 

21.00 Bóg Honor Ojczyzna 
21.30 Panorama dnia 
21.45 ''Modlę się z wami i za was" 
21.50 XI Łódzkie Spotkania Baletowe 
22.Q5 "Szkoda. że cię tu nie ma" -film 

fab. prod. ang. reż, D. Leland. 
23.25 Bóg Horior Ojczyzna 
23.35 CNN - Headline News 

19 maja - niedziela 

program I 

7.00 Witamy o siódmej 
7.30 Kraj za miastem 
7.55 Po gospodarsku 
8.1 O Od niedzieli do niedzieli 
8.55 Program dnia 
9.00 Dla młodych widzów: Teleranek 

oraz film z serii "Kamienn·a ta jem-
' nica" 

10.25 Język angielski dla dzieci 
10.30 "Ryzykanci" (8) - "Tunel At­

lantydy" - serial hiszpański 
11.25 Notowania. czyli co się opłaca 

rolnikowi 
11.50 Telewizyjny. Koncert Życzeń 
12.25 Wszyscy jak malowani 
12.50 Tęczowy Music Box 
13.35 Magazyn Morze 
13.55 "Wesele na Kurpiach -Oczepi­

ny" - film dok. M. Adamka 
14.45 Pieprz i wanil� - W krai­
. . nach zielonego sm.oka i śpiewają­

cych syren. Chiny w deszczu 
15.30 Z archiwum Teatru TV Z Skow-

roński "Mistrz" reż. J. Antczak 
16.50 Telewizjer 
1 7 .1 5 Teleexpress 
17.35 Wokół wielkiej'sceny-magazyn 

operowy Piotra Nęclzyńskiego 
18.15 Smak.życia-program Małgorza-

ty Snakowskiej 
19.00 Wieczorynka 
19.30 Wiadomości 
20.05 "Drzewo pachnące imbirem" (1) 

- serial prod. ang.' reż. Anthony 
. Garner 

21.05 Kabaret Olgi Lipińskiej 
21.65 7 dni•- świat 
22.25 Sportowa niedziela 
22.55 Wiadomości wieczorne 
23.10 Studio Festiv.ialowe Studenckie­

go Festiwal.u Piosenki 

program li 

8.15 Przegląd tygodnia (dla niesły­
szących) 

8.50 "Drzewo pachnące imbirem" (1) 
- serial prod. ang. (dla niesły­
szących) 

9.50 Program dnia 
10.00 CNN - Headline News 
10.1 O Jutro poniedziałek 
10.30 Program lokalny 
11.00 Czar starej płyty 
11.25 Muzyka moja miłość- prof. Jó-

zef Bogusz 
11.50 Zbliżenia, czyli to i owo o filmie 
12.30 Express Dirnanche 
12.45 Gość Dwójki 
13.00 PKF 
13.10 100 pytań do ... 
13.50 "Przecież. to znamy" - Walde­

mar· Malicki gra i opowiada 
o znanych utworach muzycz­
nych 

20 maja - poniedziałek 

program I 

13.25 Aktualności Telegazety 
13.30 - 15.55 Telewizja Edukacyjna 
13.30 Spotkania z literaturą- Bajka 
.14.05 Agroszkoła - Był las 
14.35 Cisza i dźwięk -'--- Mate Hollos 

(Węgry) 
15.05 Telewizja Edukacyjna zaprasza 
'15.30 Uniwersytet . Nauczycielski: 

Szkoła inna - Na przeciwnym· 
· biegunie 

15.55 Program dnia 
16.00 Wiadomości popołudniowe 
16.10 Video-Top 
16.20 LUZ - program nastolatków 
17.15 Teleexpress 
17 .35 Encyklopedia Ir wojny światowej 
18.00 1 O minut 
18.1 O Program publicystyczny 
18.30 "Alf" (1 O) - serial prod. USA 
18.55 Węglem i paragrafem -Szymon 

Kobyliński o życiu i prawie 
- Obrona konieczna • 

19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 Teatr TV - Nasza klasyka 

. - "Sztuka konwersacji", reż. A. 
Łapicki 

21.35 Program publicystyczny 
22.00 Leksykon. Polskiej Muzyki Roz­

rywkowej - "S" 
22.40 Wiadomości wieczorne 

program li 

15.25 Powitanie 
15.30 Czas akademicki-młodzieżowy 

magazyn katolicki 
16.00 Zwierzęta wokół nas - podaj 

łapę 
16.30 Widziane z Gdańska - program 

publ. 
16.45 „Nietolerancja" - ,.Przemyśl" 
17.30 "Kusza" (18) - "Czterech jeź-

dźców" - serial prod. USA 
18.00 Program lokalny � 
18.30 Przegląd Kronik Filmowych 
18.50 „Nietąlerancja" - ,,Antysemi-

tyzm" 
.19.00 Ojczyzna0polszczyzna - Kłopo-

ty z wyrazami obcymi 
19. 15 Dwójka zaprasza 
19.30 Język angielski (28) 
20.00 Nietolerancja -Studio im. A. Mu­

nka „Tu jest cieplej" 
20.35 Powroty - Moje serce zostało 

we Lwowie" 
21.30 Panorama dnia 
21.45 Sport 
21.55 "Wszystkim, ·których kochałem" 

(3) - serial prod. USA 
22.45 „Nietolerancja" - ,,Obcy" 
23.45 CNN - Headline News 

21 maja -- wtorek 

· program'1 

8.00 Dzień dobry-poranny magazyn 
rozmaitości 1 

9.00 WiadomoścL,poranne 
9.1 O Domowe przedszkole 
9.35 To się może przydać 

10.00 "CzenNony Kapturek i wilk" -film 
fab. prod. węg. 

1,1 .'30 Gie/da pracy - giełda' szans 
11.55. Aktualności.Telegazety 
12.00 -*15.55 Telewizja Edukacyjna 
12.00 Wyprawy prof. Ciekawskiego 
12.30 Wśród ludzi - "Łączność" 
13.00 Chemia - Ochrona środowiska 
13.30 Spotkania z literaturą- Cyprian 

Kamil Norwid 
14.05 Agroszkoła - Brama do lasu 
(14.35 Tale-Radio-Komputer 
15.05 "Jedwabny szlak" (27) .:..... "Ka­

rawany podążają na Zachód" 
- film dok. prod. jap. 

15.55. Program dnia 
16,00 Wiadomości popołudniowe 
16.1 O Video-Top 
16.20 Dla dzieci Tik-Tak 
16.50 Kino Tik-Taka:. "Przygody Misia 

Ruxpina''· - serial anim. prod. 
ang. 

1 7 .1 5 Teleexpress 
17 .35 SPIN - magazyn popularno­

naukowy 
18.00 1 O minut 
18.10 "Więźniowie św. Michała" 

-film dok. Joanny Wierzbickiej 
18.55 W Sejmie i Senacie 

Stuli- :/ 19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 

14.1 O; Kino Familijne: "Bas Boris Bode" 
(5) - serial.prod. niemieckiej 

14.5,5' Recital Hanny Banaszak 
.15.25'Polacy ·__:__, Stefan 

grosz 
16.15 Podróże w czasie i przestrzeni · 

"Terra X: Gdzie leżała Atlantyda" 
(2 ost.) -film prod. niemieckiej 

16.55 Program dnia 
' · · 

17.00 Studio Sport 
17.30 Bliżej świata-przegląd TV sate-

litarnych 
18.30 Uśmiech z Galicji 
19.00 Wydarzenie tygodnia 
19,30:Sti.Jdio Sport, , , . , 
20.00 /'Gwiazdy , świecą . wieczorem" 

- Krzysztof Jakowicz 
21 .00 Neptun T\( - Oćzr Czdrne -' re-

cital Z8Sl)OiU < ' T . r. ,. , 
21.30 Panorama .dnia · 1 , 
21.55 "Upiór w operze" cz. I - film 

prod. arn.-niern. 
23.25 CNN - Headline News 

20.05 "Cz-erwońy Kapturek i wilk" 
-=-:, film fab. prod. węg. reż. M. 
Meszaros, wyk. F. Lauzier. P. 
Collier, J. Nowicki 

21.40 Welcome to Poland -magazyn 
· spol.-gospodarczy 

· 22.1 O Księża-poeci: Czarnota, Kamec­
ki, Ihnatowicz 

22.30 Wiadomości wieczorne 
22.45 Art -magazyn o sztuce Barbary 

1 Dykąińskiej . . 
23.05 .Rozmowy intymne - program 

Halszki Wasilewskiej 
23.30 Język francuski (23) 

program li 

8.00 CNN -Headline News 
8.10 Język niemiecki (1) 

- � • > 
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8.45 "Denver - ostatni D'inozaur'' 
- film dla dzieci prod. franc.­
ameryk. 

9.05 Język angielski dla dzieci 
9.1 O "Santa Barbara"·- serial prod. 

USA 
10.00 CNN - Headline News 
1 0.30 Program dnia 
15.35 "Denver - ostatni Dinozaur" 

- film dla dzieci . , 
16.00 Przeboje na smyczki - Roman 

Lasocki 
16.30 Ekostres - magazyn ekologicz-

. - ny . 
17 .00 "Ukryte miasto" - "Nova" 

- serial dok. prod. USA reż. C. 
Charlson 

18.00 Program lokalny 
1 R30 Modlitwa wieczorna 
18.50 Szalom „Kibuc" - film dok. 
19.30 Język angielski (58) 
20.00 Wrocław na antenie "Dwójki" 
21.00 Wywiady Ireny Dziedzic 
21.30 Panorama dnia 
21.45 Sport 
21.55 Non Stop Kolor "Lead Belly'' 

- film fab. prod. USA
0.05 CNN - Headline News 

22 maja - środa 

program I 

8.00 Dzień dobry-poranny magazyn 
rozmaitości 

9.00 Wiadomości poranne 
9.1 O Domowe przedszkole 
9.35 Przyjemne z pożytecznym 

. 10.05 "Dynastia" (83) - serial prod. 
USA 

11.55 Aktualności Telegazety 
12.00 - 15.55 Telewizja Edukacyjna' 
1 2.00 Opowieści księżniczki Lilawati 
12.1 5 Przygody Kapitana Remo 
12.30 "Terra X: Gdzie leżała Atlantyda" 

- film dok. prod. RFN 
13.15 $wiadkowie przeszłbści-"Jed­

noślad" - film dok. prod. cze­
chosł. 

13.30 Spotkania z literaturą'- Chłopi 
w pozytywizmie 

14.05 Agroszkoła - Wyruszamy na 
łów 

14.�5 Ekonomika _dla rolnika 
14.45 Chemia bez tajemnic - Wędró­

wki z gazami 
15.05 $wiat roślin. "Dary wonne i sma­

czne" (8) -film dok. prod. cze­
chosl. 

15.30 Uniwersytet Nauciyc1elski: Wy­
zwanie cyklu życia - Inicjatywa 
i wyobraźnia 

15.55 Program dnia 
16.00 Wiadomości popołudniowe 

.16.10 Video-Top 
16.20 "Jeden rok w pewnej szkole" 

(17) - serial ·czechosł. 
16.45 Sarni o sobie - magazyn na-. 

stolatków 
17.15 Teleexpress 
17 .35 Biznes -progr. Tadeusza Jace­

"wicza 
18.00 1 O minut 
18.1 O Klinika Zdrowego Człowieka 

- Bóle krzyża (2) 
18.30 "Powrót Zygr:riunta Skonieczne­

go" - o ingresie biskupa Luba­
cziwskiego we Lwowie - film 
dok. 

19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadornoś,ci 
20.05 "Dynastia" (83) - serial prod. 

USA 
20.55 Rozmowa z rzecznikiem praw· 

obywatelskich prof. Ewą Łętow­
ską 

21.1 O Studio Sport-mecz piłki nożnej 
22.40 Wiadomości wieczorne 
22.55 Petenci - program publ. 
23.30 Język angielski (28) 

program li 

7.55 -,-11.00 Telewizja $niadaniowa 
7.55 Powitanie 
8.00 CNN - Headline News 
8.1 o. Język niemiecki (2) 
8.40 "Denver - ostatni Dinozaur" 

- serial prod. USA 
9.00 Język angielski dla dzieci 
9.1 O. "Czterdziestolatek" (16) 

- "Gdzie byłaś, czyli Szekspir" 
- serial TP 

10.05 CNN - Headline News 
15.30 P.rograrn dnia 
15 .. 35 "Denver - ostatni Dinozau(' 

- serial prod. USA 
16.00 Dookoła świata - W Estonii 
16.30 Festiwal filmowy w Niepokala-

nowie 
17.00 "Zmiennicy·· (12) - serial TP 
18.00 Program lokalny 
18,30 "MAS.W' - serial prod. USA 
19.00 Rebusy - teleturniej 
19.30 Język francuski (23) 
20.00 $wiat przedstawiony - maga­

zyn literacki 
20.30 Festiwal filmowy w Niepokala-

nowie 
21.00 Reportaż 
21 .30 Panorama dnia 
22.00 ·w labiryncie" -seriai TP 
22.35 Telewiżja nocą 
23.15 Sport 
23.25 CNN - Headline News 

'/ 

,< 
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Na ostatniej sesji Rady Miejskiej 
Ludomir Krawiński -'przewodniczą­
cy, nie optował za Wacławem II -pa­
tronem ulicy, jak napisaliśmy w po­
przednim numerze, a za Jurijem Gaga­
rinem. 

*** 

Komitet Obchodów 700-lecia miasta 
Nowego Sącza przyjął jako swój znak 
graficzny stylizowaną postać św. Mał­
gorzaty -z koroną. Dziwnym trafem 
z herbu miasta zginął smok. Gdzie 
zatem się podział? Odpytany na tę 
okoliczność projektant znaku -artys­
ta grafik Krzysztof Bojarczuk, odpo-
wiedział -.Nie wiem.. 

*** 

Oficjalnym sygnałem. obchodów 700-
lecia miasta jest melodia skomponow­
ana przez·majora Bernarda Króla. Jej 
pierwsze. takty przypominają ludową 
piosenkę pt. ,,O laboga nie wytrzy­
mom, wszyscy mają, a jo ni morn. 
Wszyscy mają po chodoku, a jo ni morn 
tego roku" ... Czyżby jakaś aluzja? 

*** 

Z okazji święta pierwszomajowego 

w Warszawie, który przekazał nam 
bilans swoich dokonań w okresie 35-
leeia. Klub Ziemi Sądeckiej Gego człon­
kowie) śą dla pana Szawłowskieio lu­
dźmi, których nie powinna nosić Swięta 
Ziemia. Panie Szawłowski Władysławie 
zabrakło odwagi napisać bezpośrednio 
do redakcji? Pewnie· Pan sądził, że po 
donosiku do prezydenta nastąpią prze-

. taJowania kadrowe? Jest Pan w głębo­
kiej niewiedzy. Prezydent nie jest na­
szym przełożonym. 

*** 

7 maja dziennikarka radia Kraków, 
lhóra prowadziła poranny przegl�d 
prasy, stwierdziła: -Dzisiaj rozpoczy­
nają się, bodaj w Nowym Sączu Dni, 
Sztuki Wokalnej im. Ady Sary. lnteligen­
na pani nazywała się bodaj Urbaniak. 

*** 

Jeden z mieszkańców Nowego Sącza 
chciał kupić zamrażarkę w hurtowni 
„MOTREM" przy ul. Zielonej. Jeden 
z przedstawicieli powiedział, że to urzą­
dzenie kosztuje 3 299 OOO zł. Klient 
poszedł p9 samochód, gdy wrócił oka­
zało się, że zamrażarka kosztuje już 
5 procent więcej. -Taka jest u nas cena 
detaliczna -wyjaśniono mu ... 

Gł.OS SĄDECKI 

Bush i Gorbaczow siedzą w sali. 
-Rozbroiliśmy się i co? ,-- powiedział
Bush.

-No cóż, rozbroiliśmy się -potwier­
dził Gorbaczow.
Nagle do sali wszedł Chińczyk w mun­
durze.
- Panowie - oświadczył -czas na
spacer!

* 

. Spotyka się dwóch policjantów. 
-Dokąd i-idziesz?
-Do kina.
-A na co?
-Na „ Wesoły piknik".
-Przecież już na tym byleś.
- Tak, dziesięć razy.
,-- I chcesz po raz jedenasty? Cóż w tym
filmie takiego, że biegasz do kina jak
najęty?

· - Widzisz, na ekranie w pewnym mome­
ncie rozbiera się piękna, młoda dziew­
czyna. I kiedy jest już w króciutkiej, 
przezroczystej sukience, nagle przejeż­
dża pociąg i zasiania. 

' -No to przejeżdża. Więc po co idziesz 
'na ten film jeszcze raz? 
- Bo, przecież, ten pociąg musi się
kiedyś spóźnić. 

SdRP zorganizowała okolicznościowe ......,._......,,�_.,.,,,-.,,,.,-._..�,.,,,,,.,.,....,'""'"""..,...,.....,.....,.,.,..,,,,,.,.,.,_..,....._�--,.;,;.,.--.,.,.,;.---=
imprezy. W ich ramach wystąpił zespół 

· heavy metalowy „Sacrament". Cieka­
we, który?

*** 

Są jeszcze odważni ludzie! Mieszkań­
cy ulicy Jastrzębiej w Nowym Sączu 
piją wodę zażelazioną i pełną iłów. 
Osad w garnkach jest kolorystxczńie 
bardzo ładny, ale nie zjadliwy. 

*** 

Pan Władysław Szawłowski z Kryni­
cy, który mieni się sądeczaninem, do­
niósł na „Głos" do pre:eydenta miasta. 
Donos dotyczył Klubu Ziemi Sądeckiej 

POZIOMO 

1 -zakopiańczyk, słynny przed laty 
skoczek narciarski 

4-ważny węzeł kolejowy, na północ 
od Łodzi 

7 -osłania lampę od dołu 
9 -despota 

10 -z Wilnem 
11 -furman, stangret 
12-klamra spinająca pęknięcia w mu­

rze 
15 -włoska rzeka 
18 -Spółdzielnia Kółek Rolniczych 

(skrót) 
20 -równ_anie zagięć na drucie 
21 -nie on i nie oni 
22 -portowe ·miasto u ujścia Tybru 
25-popularna potrawa z gotowanego 

ryżu z baraniny 
28 -starorzymska pieśń pogrzebowa 
29 -miasto w dolinie Sanu 
30 -konkurent 
31 -sączki 
32 -szlrncki deseń 
33 - dawne urządzenie dq mielenia 

zboża 

Nr 13 (36) 

PIONOWO 

1 -- potyczka, walka 
2 -pastewny lub cukrowy 
3 -'tkanina, podkład do wyszywania 
4-ułatwia pisanie kilku egzemplarzy 

naraz 
5 -góry z Rysami 
6 -miasto w pobliżu Wrocławia· 
8 -świadomość, podświadomość 

13 -na szyldzie 
14 -rzeka w Gruzji 
16 -pneumatyczna tratwa ratunkowa 
17 -język miesz�ańców Hellady 
18 -,,wiekowa" liczba 
19 - ischias 
22 -szczyt w Tatrach Zachodnich 
23 -otyłość 
24 - jedna z elektrod 
25 -stolica z Luwrem i Sorboną 
26 -podnośnik 
27-bitwa

,,STANKOS" 
Za prawidłowe rozwiązanie krzyżó­

wki nagrodę w wysokóści 70 OOO zł 
(gotówkąJub w naturze) funduje sklep 
fotograficzny „MIKRO", Nowy Sącz, 
ul. Jagiellońska 14. 

;. . · .. :�r·t:.�
. ·Pot. ·Jerzy C.ĘB�Ji;'.i 
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